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Towary łódzkie do Rosji 


„Ze swej strony zrobimy wszystko, ażeby zwiekszyć obrót z todzią"-- 
oświadcza „Głosowi Porannemu'' wiceprezes sow. misji handlowej p. Kopyłow 


Import sowiecki z Polski stale wzrasta.—Łódzkie wyroby cieszą się dużym popytem w Rosji Sowieckiej.— 
Sowiecka misja handlowa za powiększeniem zakupów w Polsce.— Zagadnienie tranzytu towarów polskich 
do Persji. —Sytuacja gospodarcza Rosji Sowieckiej.—Pomyślne horoskopv dla eksportu polskiego 


Wywiad z wiceprezesem sowieckiej misji handlowej w Warszawie, p. Szymonem Michajłowiczem Kopyłowem 


„Gło- | — Pozostaje te w ścisłym 
związku z pewnemi ogranicze- 
niami, stesowanemi przez od- 
nośne władze polskie w stosun- 
ku do niektórych artykułów 
importowanych do Polski z Re- 
sji sowieckiej, jak np. ryb, 
ptactwa domowego i t. p. Na- 
stępną przeszkodą jest nieure- 
gulowanie dotychczas konfliktu 
między sowiecką misją handlo- 
wą, a izbą polsko - sowiecką w 
Warszawie, 


Warszawski koresp. 
su Porannego“ telefonuje: 

Ze względu na rozpoczynają- 
cy 'się nowy rok gospodarczy w 
Rosji sowieckiej zwróciliśmy 
się do wiceprezesa sowieckiej 
misji handlowej w Warsżawie 
P. SZYMONA MICHAJŁOW?- 

CZA KOPYŁOWA 
x prośbą o udzielenie nam bliż- 
szych fuformacji odnośnie pla- 
nu importowego misji na rok 
1929-33, 

Na wstępie naszej rozmowy 
p. Kopyłow zauważył, że sto- 
sunki handlowe polsko - so- 
wieckie ROZWIJAJĄ SIĘ 0O- 
STATNIO BARDZO POMYŚL- 
NIE, ZWŁASZCZA DLA STKO- 
NY POLSKIEJ. I tak import so- 
wiecki z Polski wyniósł w r. 
1927-28 około 5,5 miljona doła | dłowych. Wszak my również, 
rów, zaś w r. 1928-29 — około |NIE POSIADAJĄC TRAKTATU 
7 milj. dolarów, z czego 2 MI. |Z POLSKĄ, 
LJONY DOLARÓW PRZYPA- | STRUGA 
DAJĄ NA ŁÓDZKIE WYROBY 
TEKSTYLNE, 

— Polskie więc wyroby cie- 
szą się dużym popytem na tere 
nie Rosji sowieckiej? — zapy- 
tujemy. 

— I owszem. JEŚLI CHODZI 
O ŁÓDZRIĘ TOWARY TEKS- 
TYLNE, TO ZARÓWNO POD 
WZGLĘDEM ASORTYMENTU; 
JAK- I CEN ODPOWIADAJĄ 
ONE NAM CAŁKOWICIE, JE- 
DYNĄ PRZESZKODĘ. STANO- 
WI DROGIE DYSKONTO, KTÓ 
RE ZMUSZA NAS DO OGRA- 
NICZENIA ZAKUPÓW W TEJ 
DZIEDZINIE. Również bardzo 
chętnie nabywamy polskie wy 
roby metalurgiczne. + 


— Ale j sowiety czynią utru- 
dnienia dla tranzytu towarów 
polskich do Persji—wtrącamy. 


— To nie są specjalne trud- 
ności dla Polski. Dotyczą one 
wszystkich państw, które nie 
zawarły z nami traktatów han 


LONDYN, 6 września. (ATU) 
W dniu dzisiejszym do minister 
stwa kołonji nadszedł alarmują 
cy raport wysokiego komisarza 
i dowódcy wojsk angielskich w 
Palestynie o pogorszeniu się sy 
tuacji w ciągu ostatnich 2 dni. 
Raport dowódcy podaje szcze- 
gółowe dane o ostatnich wal- 
„kach. Według raportu arabi za- 
|dali wielkie straty anglikom w 
— Czy pozwoli pan prezes, porcie Gaza, a to wskutek ope- 
że zapytamy, jaki jest plan im- | powania przez beduinów bronią 
portowy misji na 1929-30. rok? |najnowszą. Liczne oddziały be- 

— Trudno mi w tej mierze | duinów maszerują z półwyspu 
narazie udzielić dokładnej od- |SYtajskiego do Palestyny. Woj- 
powiedzi, Udaje stę. właśnie w ska angielskie zostały skoncen 


z trowane w Bersewa, naskutek 
najbliższych dniach do Mo- |meldinków samolotowych, któ- 
skwy, celem obrony płanu im- 


n- |re stwierdzają marsz znaczniej 
portowego, nie mogę jednak | szych oddziałów arabów. W 
zataić faktu, że miarodajne | 9kólicach Nablusu eskadra sa- 
czynniki sowieckie skłonne są 


mołotów wojskowych  ostrzeli- 
ddzi b 
do ograniczenia planu importo- O CON ara 
wego misji. 


skie. 50 arabów poniosło śmierć 
zaś przeszło 100 jest rannych. 
— (o jest tego powodem? 


Nadto dobrze uzbrojone oddzia 


MY W POLSCE Z ULG CEL- 
NYCH, z jakich korzystają in- 
ne państwa. Co więcej: półtora 
roku temu udzieliliśmy licencję 
NA TRANZYT TOWARÓW 
POLSKICH M. IN. WYROBÓW 
WŁÓKIENNICZYCH DO PER- 
SJI, KTÓRA JEDNAK ZOSTA- 
ŁA WYKORZYSTANA W 
DROBNEJ ZALEDWIE CZĘ- 
ŚCI. 

— Czy s; jeszeze inne trudno, 
ści, które przeszkadzają rozwo- 
jowi eksportu polskiego do Ro- 
sji sowieckiej? 

— I owszem. Tak nprz. chę- 
tnie rellektujemy na nabycie w 


BÓW TEKSTYLNYCH, TO NA 
LEŻY PRZYZNAĆ, ŻE GDYBY 
WARUNKI KREDYTOWE BY- 


ŁY LEPSZE, ILOŚĆ ZAMÓ- 
WIEŃ W UBIEGŁYM ROKU 
GOSPODARCZYM 


ZNACZNIE WIĘKSZA. 

— A w bieżącym roku gospo 
darczym? 

— Ze swej strony ZROBIMY 
WSZYSTKO, AŻEBY ZWIĘ- 
KSZYĆ OBRÓT. Z ŁODZIĄ i a- 
żeby fabryki, które dotychczas 
wykonywały nasze zamówienia, 
hyły w dalszym ciągu w ruchu. 
Jesteśmy bardzo radzi — pod- 
kreśla p. Kopyłow, — że sze- 


większej ilości w Polsce kotłów reg średnich į drobnych zakła- 
parowych, superfosfatu, niektó- uów przemysłowych w Łodzi 


czas to, pomimo zabiegów, nie 
możemy otrzymać nawet od- 
nośnych ofert. CO ZAŚ SIĘ 


NIE KORZYSTA- |TYCZY ŁÓDZKICH WYRO- 


z arabami 


wojsk francuskich 


ły arabów maszerują z Syrji do 
Palestyny. Wezoraj doszło do 
nowych poważnych starć w 
Haifie. Kupcy żydowscy w pani 
ce pozamykali wszystkie swe 
przedsiębiorstwa. Do krwawej 
bitwy doszło wczoraj pomiędzy 
oddziałem arabów, składającym 
się z tysiąca ludzi, a wojskiem. 
angielskiem w pobliżu góry Ta- 
bor. Bitwa trwała około 20 
godzin. Wreszcie anglikom uda 
łe się oddział ten wyprzeć. Po- 
zostałe resztki arabów salwowa 


ły się ucieczką w góry, gdzie 
w dalszym ciągu odbywa się 


koncentracja ich sił. Dość liczne 
utarczki staczają wojska angiel- 
skie z arabami około jeziora ga 
Ilejskiego. i 


Bomby 
na ścianę płaczu 


LONDYN, 6 września. (ATU) 
Według nadeszłych tu wiadomo 


|rych maszyn, ale jak dotych- | jest zatrudnionych, dzięki na- 


szym zamówieniom, a niektóre 

nawet fabryki chustek powię- 

kszają swoją produkcję. 
Bardzo pochlebnie wyraził 


Zaostrzenie sytuacji w Palestynie 


Wojska angielskie staczają coraz cięższe walki 


Beduini są świetnie uzbrojeni. — Koncentracja arabów. — Pomoc 


ści z Jerozolimy, wczoraj nie- 
wykryci dotąd sprawcy rzucili 
kilka silnych bomb na Ścianę 
płaczu. Na szczęście ofiar w lu- 
dziach nie było. 


JEROZOLIMA, 6 września.— 
(ATU) — W związku z zauwa- 
żonym silnym ruchem oddzia- 
łów arabskich z terytorjum Sy- 
rji w kierunku Palestyny, w 
dniu wczorajszym . dowódca 
wojsk angielskich odbył naradę 
z dowódcą sił francuskich, oku- 
pujących Syrję. W wyniku tej 
konferencji - liczne oddziały 
wojsk francuskich w Syrji- ob- 
stawiły granicę palestyńską, nie 
dopuszczając w ten sposób be- 
dużnów syryjskich na terytor- 
jum Palestyny. 


się w toku rozmowy p. Kopy: 
łow o przemysłowcach poł- 
skich, a zwłaszcza łódzkich. 
którzy w dużej miecze przyczy- 
niają się do rozwoju handlu z 


BYŁABY | Rosją sowiecką. 


— Czy nie jest przewidziany 
w związku z intensyfikacją rel- 
nictwa w Rosji sowieckiej zwię 
kszony import z Polski maszyn 
rolniczych? : 

— Polska dużych maszyn 
rolniczych nie wytwarza, zaś 
małe wyrabiane są również u 
nas pomimo to maszyny relni- 
cze są importowane w dość 
znacznej liczbie z Polski do Ko- 
sji sowieckiej. 

— A jak się przedstawia sy: 
tuacja gospodarcza Rosji so- 
wieckiej? 

— Naogół dość pomyślnie 
Urodzaj jest wyżej średniej nor 
my, przyczem poprawił się on 
na Ukrainie i nad Wołga. W 
I-ym kwartale rozpoczynające- 
go się pięciolecia gospodarcze- 
go zostaną wykonane przewi- 
dziane inwestycje, przyczem o 
ile w ciężkim przemyśle nastrę- 
czają się pod tym względem 
pewne trudności, o tyle lekki 
przemysł przekroczy normę 
przewidzianą w planie inwesty- 
cyjnym. Należy dodać, że obec- 
nie rozpoczęła się w Niżnim 
Nowgorodzie BUDOWA 2 FA- 
ERYK  AUTOMOBILOWYCH, 
z których każda obliczona jest 
ma 100.000 antomobilów  racz- 
nie. Z fabryk powyższych jed- 
na jest państwowa i korzysta z 
technicznej pomocy Forda, na 
drugą zaś otrzymał koncesję 
Ford. : 

Na zakończenie p. prezes Ko: 
pyłow podkreślił, że horoskopy 
handlu między Polską a Rosją 
sowiecką przedstawiają się po- 
myślnie. dodając, że rozwój eks 
portu z Polski jest w ścisłej za- 
leżności od importu sowieckie- 
go do Polski, który ostatnio 
zdradza tendencję zmniejsze- 
nia się. Tak nprz. wyniósł on 
w r. 1927-28 5,5 miljon. dol., 
zaś w.roku 1928-29 zaledwi: 
3,5 miljon, dolarów. M. G, 


p -e 
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Snowden o upadku 
włókiennictwa 
angielskiego 


Narazie jodnym z najpopułar 
niejszych mężów politycznych w 
Anglji jest kanclerz skarbu 
Snowden, który odegrał taką 
decydującą rolę na konferencji 
ostatniej w Hadze. To też obie- 
gają o nim w Londynie liczne 
anegdoty i dowcipy. Tak na- 
przykład opowiadaja. że, gdy 
ktoś w jego obecności ubolewał 
nad ujawniającym sie w osta- 
tnich czasach coraz większym 
upadkiem przemysłu włókniste- 
go W. Brvtanji, angielski kan- 
clerz skarbu zauważył: 

„Cóż pan chce, znaczna część 
winy za ten smulny objaw spa- 
da na modę dzisiejszą. Dawniej 
bowiem potrzeba było na war- 
sztacie tkackim przerobić weł- 
nę trzech owiec, by odziać przy 
zwoitą kobietę, dzisiaj zaś wy- 


3 b. m. w ministerstwie spr. 
zagranicznych podpisany został 
prołokuł generalny oraz szereg 
układów ekonomicznych j tech- 
nicznych. realizujących cel kon 
ferencji ekonomicznych polsko- 
rumuńskich, odbytych w: lecie 
r. b. w Bukareszcie i Warszawie 


Na posiedzeniu przewodni- 
czył podsekretarz slanu w mini- 
sterstwie spraw zagranicznych 
dr. Wysocki. Obecne były dwie 
delegacje, którym przewodni- 
czył — ze strony polskiej p. 
Sokołowski, dyrektor departa- 
mentu handlowego w minister- 


spafczy Sy zupeiści. ni. ten: stwie przemysłu i handlu a ze 
cel... jeden maleńki jedwab- pp Sy WE A 
nikt“ ¡strony rumuńskiej dr. Ernst E- 


ne, sekretarz generalny mini- 
stersiwa przemysłu i handlu. 


Sztuka polska znów poniosła 
poważną strate przez zgon Ś. p. 
Aleksandra Manna jednego z 
najbardziej utalentowanych ar- 
tystów malarzy i grafików. 

Zmarły, pomimo długoletniej 
choroby, nie przestawał do koń 
ra życia pracować i tworzyć, 
Jego akwarele i litografje nie- 
dawno wystawione w Zachęrie 
i na innych wystawach wzbu- 
dzały zachwyt swą subtelnością 
kolorytu i pięknym rysunkiem. 

Żył lat 59. 


Pozatem w posiedzeniu wziął 
udział ze strony poselstwa ru- 
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Umierać w carskiej Rosji 

Sędzia —żyd w carskiej Rosji do tępego nacjonalizmu j anty- 
był takim  dziwolągiem, taką semityzmu jego następców. Tajt 
wprost niemożliwością, że mn- lowi,  pochodzącemu z małego 
si napewno chodzić o niezwy- środowiska prowincjonalnego, 
kłą osobistość į zamierzchłą, po- | ale pełnemu entuzjazmu dla kul 
przedzającą Aleksandra III epo- |lury rosyjskiej, udało się jesz- 
kę, jeśli rosyjski żyd może uży- |cze wkroczyć na drogę zawodu 
wać tytułu sędziego i wykony- sędziowskiego i pracować w 
wać jego funkcje. Jakób Tajtel, nim przez 37 lat. Ale również 
autor wydanych obecnie wspo- ten „jedyny żydowski sędzia”, 
mnień z dawnej Rosji,*) który | pomimo wielkiego szacunku, ja- 
dzisiaj w wieku lat 80 żyje w |ki pozyskał. padł ofiarą prądów 
Zurychu, jest też taką wybitną |reakcyjnych. Rosyjski ansiene 
osobistością, a lo co opowiada |regime ukazuje nam sięw ca- 
on współczesnym o swojej dzia- |łem swem tragicznem zaślepie- 
łalnośei w charakterze sędziego | niu, gdy Tajtel napoły żałośnie, 
śledczego w Samarze i sędziego |napoły ironicznie opowiada, 
okręgowego w Saratowie, pro-|jak minister sprawedliwości 
wadzi nas do dawno już minio- | Szczegłowitow zmusił go do dy- 
nej przeszłości. Chodzi o okres |misji, nadając mu jednocześnie 
siedemdziesiątych i osiemdziesią |tytuł rzeczywistego radcy sta- 


tych lat ubiegłego stulecia. |nu, ponieważ „nie można dłu- 
Przed oczami czytelnika prze-|żej cierpieć żydów w służbie 
suwa się czas przejściowy od | sprawiedliwości. 


wielkich liberalnych projek- 


Gorkij, który poznał Tajtla w 
tów reform ces. Aleksandra II. 


jego gościnnym domu w Sama- 
rze w lat. dziewięćdziesiątych, 
w owym domu, w którym rów- 
nież pojawił się pewnego razu 
młody Lenin. nazywa tego ży- 
dowskiego sędziego  śŚledczeg. 
„wesołym sprawiedliwym. 

Tajtel sam opowiada z sympa- 
tyczną skromnością o sobie, że 


*) Praca mojego życia. 
Wspomnienia żydowskiego sę- 
dziego w dawnej Rosji przez Ja- 
kóba Tajtla. Z przedmową P. 
Dubnowa i charakterystyką M. 
Gorkija. Wydanie niemieckie J. 
Kauffmana, Frankfurt n. M, 


Posłulały włókie 
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Rumunja ośwaria dla Polski 


mmiczej Łodzi zosianą iuwzślędnione 
w «całej rozciąślości 


muńskiego charge d'affaires p. 
Davidescu, 

Podpisane układy mają na ce- 
lu wzmożenie ruchu komunika- 
cyjnego Ii wymiany gospodar- 
czej pomiędzy obu sprzymierzo 
nemi krajami. Szczególną uwa- 
gè poświęcono zarządzeniom, t- 
łatwiającym wzajemny tranzyt. 
Dzięki tym układom oba kraje, 
zarówno jak i inne kraje zain- 
teresowene w bezpośredniem 
połączeniu pomiędzy morzem 
Bałtyckiem a morzem Czarnem, 
znajdą owe ułatwienia w korzy- 
słaniu w sposób wydatny z 
dróg komunikacyjnych, które 
ze względu na geograficzne po- 
łożenie Polski i Rumunji będą 
coraz bardziej się rozwijały. U- 
łałwienia w dziedzinie kolejnic- 
|twa, uproszczenie formalności 
FS ulepszenie systemu te- 

EE TE RZKAEJ WE Z 


największą wdzięczność pozy- 
skał za to, że „uczył innych ży- 
cia bez lęku“. I rzeczywiście z 
jego  bezpretensjonalnych opo- 
[vinda odnosi się wrażenie, że 
|oto znakomity człowiek, zapo- 
mocą nietyle sił umysłowych, 
ile serdecznego ciepła i szlacheł 
nej bumanitarności, przez dzie- 
siątki lat próbował ulżyć doll 
„poniżonych j krzywdzonych*, 
podporządkować życiu martwą 
literę prawa, krzewić rozsądek 
i dobroć. Jest rzeczą zrozumia- 
łą, że Tajtel w pierwszym rzę- 
dzie bronił swych prześladowa- 
nych i pozbawionych praw 
współwyznawców; ale tak sa- 
mo, jak nigdy nie sympatyzował 
z krańcowemi żądaniami nacjo- 
nalistycznego  żydowstwa, jak 
zawsze tylko z daleka obserwo- 
wał ruch sjonistyczny, a swoje 
zadanie widział nie w polityko- 
waniu, lecz w praktycznem po- 
maganiu i naprawianiu zła, — 
tak samo nie usuwał się nigdy, 
gdy chodziło o obronę nieżydow 
skich ofiar carskiego regime'u. 
Już jako chłopiec nie mógł zro- 
zumieć. jak można „nienawi- 
dzieć człowieka tylko dlatego. 
że jest gojem lub żydem“. Tak 
samo, jak użył on całego swego 
wpływu sędziowskiego, aby po- 
zyskać dla żydowskich studen- 
tów prawo zamieszkania w całei 


legraficznego, telefonicznego i 
pocztowego oraz inne postano- 
wienia układów, sprzyjające wy 
mianie handlowej pomiędzy o- 
bu państwami — oto czynniki, 
które skutecznie przyczynią się 
do zbliżenia gospodarczego 
dwuch państw, posiadających w 
tej części Europy największe 


znaczenie. 


* * * 


Zagadnieniom stosunków go- 
spodarczych  poałsko - rumuń- 
skich zbyt mało u nas poświęca 
się uwagi, nie doceniając ich 
w sposób dostateczny. „Głos Po 
ranny“ był jedynem może pis- 
mem, które w związku z toczą” 
cemi się rokowaniami polsko - 
rumuńskimi źródłowo informo 
wał czytelników. Należy z naci- 
skiem podkreślić, że oba fe kra- 
je z uwagi na położenie geogra- 
uE a ków IJ a ARRES W SRĘW 2) 


przybył na kurację do kąpieliska Freudenstadt w Schwarzwaldzie. 
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ficzne oraz konstelacje politycz 
ne Eurapy Wschodniej są nieja 
ko skazane na wzajemną współ 
pracę. Rynek rumuński odgry 
wał w roku 1922 bardzo poważ- 
ną rolę, pochłaniając 11 procent 
całego eksportu polskiego. Po- 
tem obroty te spadły, a złożył 
się na to szereg przyczyn. Prze 
dewszystkiem osłabł zupełnie 
ruch tranzytąwy na skutek nie- 
właściwej polityki Rumunji, Na 
tle ogólnej polityki gəspodar- 
czej rumuńskiej spoczywały 
chęć ograniczania importu pol- 
skiego, spowodowana przekona 
niem, iż Polska jest konkuren- 
tem Rumunji na Bliskim Wscha 
dzie, Jest to opinja błędna, gdyż 
oba te państwa inne eksportują 
produkty, do tych krajów, W 
rokowaniach obecnych poruszo 
no przez stronę polską sprawę 
taryf tranzytowych, gdyż do- 
tychczasowe stawki uniemożli- 
wiają korzystanie z Rumunji. 
Z drugiej strony niezbędne jest 
usprawnienie komunikacji w 
portach i kolejach rumuńskich, 
gdyż dotychczasowy system pra 
cy narażał eksporterów na po- 
ważne straty. Wreszcie wysunię 
to konieczność utworzenia linji 
morskich z portami Bliskiego 
Wschodu. W dziedzinie polityki 
celnej, jak już parokrotnie zwra 
caliśmy uwagę, zasadniczym po 


stulatem strony polskiej w ro- 
kowaniach z Rumunją było żą- 


danie obniżenia stawek na eks- 
portowane z Polski wyroby ba- 
wełniane. Teza ta dzięki nie- 
zwykle energicznej akcji izby 
przemysłowo - handlowej w Ło 
dzi oraz poszczególnych organi- 
zacji gospodarczych w Łodzi 
stała się podstawą zadań stro- 
ny polskiej. Jeśli zagadnieniom 
tym specjalną poświęcamy u- 
wagę, to właśnie ze względu na 
znaczenie rynku rumuńskiego. 


Rosji, tak samo troszczył się o |czajowa, jego jedyna w swoim 


zaniedbane 
i połączył we wspólnej akcji sa- 
marytańskiej rosyjskich popów, 
niemieckich pastorów, żydow- 
skich rabinów j tatarskich muł- 
(tów, bronił członków sekt rosyj- 
skich i chronił ich przed niespra 
wiedliwością policji, Jasnem 
jest, że Tajtel był narażony na 
najrozmaitsze ataki, że przy 
każdym wyroku uniewinniają- 
cym, czy skazującym, miał do 
czynienia z instynktami antyse- 
mickiemi. Ale on właśnie jest 
autorem opinji, że antysemityzm 
jest w gruncie rzeczy obcy ludo 
wi rosyjskiemu, któremu został 
sztucznie wpojony. Pogrom ży- 
dowski w Saratowie w r. 1905, 
który zbliżył Tajtla również ze 
Stołypinem,. ówczesnym guber- 
natorem miasta, sprawy krymi- 
nalne najrozmaitszego rodzaju, 
zagadnienie kolonizacji żydow- 
skich chłopów — wszystko to 
pod piórem Tajtla nabiera życia 
istaje się fragmentem rosyjskiej 
historji kultury i braku kultury, 
staje się dokumentem, nad któ- 
rym przyszły historyk nie może 
przejść do porządku dziennego. 

Po swojej przymusowej dymi- 
sji Tajtel poświęcił się niezmor- 
dowanej służbie w dziedzinie 
polityki humanitarnej. Jego do- 
świadczenie, jego powaga oby- 


dzieci w Samarze | rodzaju rola w carskiem sądo- 


wnietwie — wszystko to uczyni- 
ło zeń jedną z najwybitniejszych 
osobistości owych czasów. Szcze 
gólnie zagadnienie wyższego wy 
kształcenia dla żydów leżało mu 
na sercu, a jego wieloletnie pró- 
by zrównania rosyjskiego nu- 
merus clausus przez stworzenie 
uniwersvtetu żydowskiego za- 
granicą, nie pozostały bezowoc- 
ne. Dzięki stosunkom z najwy- 
bitniejszymi i najbogatszymi ży 
dami całego świata łagodził Taj 
tel wiele nędzy i nie jest rzeczą 
przypadku, że po wojnie, pod- 
czas której mieszkał w Paryżu 
i Londynie, został obrany prze- 
wodnieczącym związku rosyj- 
skich żydów w Niemczech. Po- 
mimo osobistych ciosów, jakie 
zgotował mu los, i pomimo za: 
wodowych rozczarowań, ten 
przyjaciel ludzkości zachował 
swój idealizm i pozostał w sie: 
demdziesiątych latach swego ży- 
cia wciąż jeszcze wielkim, szcze 
rym humanistą, gołowym w 
imię swych stałych ideałów po- 
móc każdemu, kto tej pomocy 
potrzebuje. Nawet stojacy zda 
la musi żywić dla osoby j dzie: 
ła Jakóba Tajtla szacunek i po» 
dziw dla iezo nieugiętego du. 


cha. 
Szperacz. 
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Przygotowania 
üo konierencji 


Marsz. Piłsudskiego 
z przedstawiciełami 
klubów 


Warsz. koresp. „Głosu Poranne 
go* telefonuje: 

Dowiadujemy się, że marszałek 
sejmu Daszyński konferował w 
dniu wczorajszym z prezesem kiu- 
bu narodowego, posłem Rybar- 
skim, który specjalnie powrócił 
wcześniej do Warszawy. 

Marsz. Daszyński omówił z nim 
wysunięty przez premjera Śwital- 
skiego projekt narady z udziałem 
marszałka Piłsudskiego, 

Kiub narodowy omówi sprawę 
zajęcia stanowiska w projektowa- 
nej konferencji na posiedzeniu 
ewem dnia 11 b. m. 


14-lefmia rocznica 
bitwy pod Konarami 


Warsz, koresp. „Głosu Poranne 
go“ telefonuje: 

Dnia 8 b, m. mija 14 lat od 
dnia krwawej bitwy legjonów pod 
Konarami, Tego dnia zostanie od- 
słonięty na miejscu bitwy pomnik 
wzniesiony ku czei poległych bo- 
haterów. W uroczystości weźmie 
udział p. prezydent Rzplitej w o- 
toczeniu swej świty oraz ministro- 
wie: Składkowski, Prystor, Czer- 
wiński, pułk, Sławek i inni, P. pre 
zydent przybędzie automobilem 
gd strony Skarżyska, 


Nowy projekć 


« likwidacji zatargu 
chińsko-sowieckiego 
TOKIO, 6, 9. (ATU). Według dó 

niesień prasy japońskiej rząd chiń 
ski podobno miał zwrócić się do 
rządu sowieckiego z propozycją 
wykupienia akcji sowieckich w ko- 
lei wschodnło-chińskiej i w tym ce 
lu ma zamiar zaciąguąć pożyczkę 
zagraniczną, która ma być sfinan- 
sowana przez banki angielskie, 


Szyhkonogi 


finlandczyk 
przybył już do Warszawy 

Warsz. koresp. „Głosu Poran 
nego“ donosi: 

Wezoraj o godz. 6 m. 40 przy 
jechał do Warszawy szybkonogi 
finlandczyk, Nurmi i wprost z 
dworca Głównego (po przywita 
niu przez specjalne delegacje 1 
dokonaniu szeregu zdjęć) udał 
się do hotelu „Polonia* gdzie 
zamieszka przez cały czas po- 
bytu w stolicy. Dziś o godzinie 
3 popołudniu startuje do biegn 
na stadjonie AZS. w parku 
Skaryszewskim. 


Kino SPÓŁDZIELNI 


Slenkiewicza 40. 
Dziś i dni następnych! 


Brygida Helm 


w swej najnowszej i najwspanial- 
szej kreacji, jako 


Kochanka Rozydlskiego 


Wielki dramat intryg i miłości na 

tle porywających przeżyć tancerki, 

która nie chciała okapić karjery 

artystycznej pohańbieniem swej 
czci niewieściej. 


KINO w OGRODZIE. 


Następny program: 
„Człowiek o błękitnej duszy“ 
W roli głównej ZBYSZKO SAWAN. 
W dni powszednie, z wyjątkiem 
sobót, początek seansów o godz. 
4-ej, zaś w soboty, niedziele 
i święta o g. 2-ej w poł. Ostatni 

seans o godz. 10. — 
Na I seans ceny miejsc zniżone. 


Pleczkajtis z towarzyszami 


akcszńowamy przez żandarmerię pruska 


Przygołtowywali 


BERLIN, 6. 9. (Tel. wł, „Głosu 
Porannego”). 

Z Ejdkun w Prusach Wschod- 
nich doaoszą, że wczoraj w pobli- 
żu miejscowości Kaszuby  (Kassu- 
ben) żandarmi nieniieccy aresztowa 
li przywódcę litewskich emigran- 
tów Pleczkajtisa wraz z 5 towarzy 
szami, 

Pleczkajtis i jego towarzysze 
przekroczyli granicę  wschodnio- 
pruską koło Melken (Szittkechmen) 
w nocy z 2-go na 3-go Września. 

Pracujący w polu robotnicy zau 
ważyłi wychodzącą z pobliskiego 
łasu grupę mężczyzn, którzy wi- 
dząc, że ich spostrzeżono, cofnęli 
się z powrotem do lasu, Robotnicy 
zawjiadomiii o tem żandarmecję, 
która przy pomocy robotników fol 
warcznych wszystkich 6 areszto- 
wała, 

Przy aresztowanych znaleziono 
podobno dwa karabiny, 6 rewolwe 
rów, 6 granatów ręcznych i 6 cięż 
kich bomb umieszczonych w koszu 
oraz większą ilość amunicji, Pozą 

tem znaleziono przy nich fiaszecz- 
kę z kwasem, obcęgi, piłę, latarki 
elektryczne oraz pieniądze litew- 
skie i niemieckie, 

Aresztowanych _ odprowadzono 
do Stołupian (Stallupónen), gdzie 
podczas przesłuchania Pleczkajtis 
zeznał, że zamierzali oni przedo- 


stać się przez zieloną granicę na | 


Litwę, celem odwiedzenia krew- 


nych. Towarzysze jego zaś twier- 
dzą, że chcieli udać się z któregoś 
z portów wschodnio-pruskich do 
Argentyny, 

Pruskie władze śledcze starają 
się wyciągnąć wniosek z faktu 
znalezienia przy aresztowanych 
broni, że zamierzali oni dokonać 
zamachu, najprawdopodobniej wy- 
sadzić w powietrze pociąg, w któ- 
rym Wałdemaras powracać będzie 
z Genewy na Litwę. Czy podejrze- 
nie to jest usprawiedliwione wy- 
każe dalsze śledztwo, 

Pleczkajtisa i jego towarzyszy 
Daugszasa, Lipowicziusa Kreiszen- 
kę, Szemajtisa i Zejenkę osadzono 
w więzieniu sądowem w Stołupia- 
nach. 


„Vorwärts“ wywodzi, że wypra i 


wa Pleczkajtisa jest ciężkiem naru 
szeniem niemieckich ustaw o po- 
siadaniu broni i materjałów wybu 
chowych. Obowiązkiem władz nie- 
mieckich jest wdrożenie energicz- 
nych kroków  przedewszystkiem 
dla uniknięcia powikłań dyploma- 
tycznych, 


bifwa żąda wydania 


KOWNO, 6, 9. (ATU). Wobec 
potwierdzenia się wiadomości, iż 
wśród aresztowanych znajduje się 
Pleczkajtis rząd litewski zwrócił 
słę do rządu niemieckiego z żąda- 
niem wydania aresztowanych wła- 
dzom ' litewskim, 


n 


zamach na wracającego Waldemarasa 


Aresztowany Pleczkajtis 


był wykluczony z organizacji emigrantów 
litewskich w Polsce 


Warsz, koresp. „Głosu Poranne 
go" telefonuje: 

Dowiadujemy się, że aresztowa- 
ny Pleczkajtis wraz ze swymi to- 


warzyszami jeszcze przed pół ro-! 


kiem został wykluczony z organiza 
cji emigrantów litewskich w Pol- 
sce i stał zdaleka od jej życia, 
wskutek tego Pleczkajtis wraz z 
udał 


pięcioma zwolennikami się 


Pieczkajłis, ale 


BERLIN, 6 września. (Telegr. 
wł. „Głosu Porannego*) — Jak 
donoszą tu w ostatniej chwili z 


|słynnym przywódcą 


do Niemiec, skąd chciał prawdopo 
dobnie oddziaływać na stosunki na 
Litwie z pogranicza prusko-litew 
skiego. 

Dodać należy, że Pieczkajtis po 
| nieudanym zamachu w Taurogach 
przekroczył granicę Prus Wschod- 
nich į uzyskał prawo azylu oraz 
prawo przebywania na terenie Nie 


miec. 


nie prawdziwy 


emigran- 
tów litewskich, lecz jednym .z 
jego zwolenników, noszącym ta 


Kowna, aresztowany w Prusach | kie samo nazwisko. 


Wschodnich Pleczkajtis nie jest 


Rodzony brat 


Waldemarasa 


jest obywatelem polskim i odwiedził P.W,K. 


Warsz. koresp. „Głosu Po- 
rannego“ telefonuje: 


Z Poznania komunikuja nam, 
bawiła | ra litewskiego, który stale mie 


że w ostatnich dniach 


tam wycieczka, zorganizowana 
za- 


przez sejmik święciański, 
mieszkany w znacznym. stopniu 


przez litwinów. Wśród wyciecz 
kowiezów znajdował się p. Wal 
demaras, rodzony brat premje 


|szka na terenie powiatu śŚwię 
ciańskiego i jest obywatelem 
państwa polskiego. 


Nowy zamach bombowy w Niemczech 
Wysadzenie budynku rządowego w Liineburgu 


Są to prawdopodobnie antyrepublikańskie demonstracje nacjonalistów 


BERLIN, 6, 9. (Tel. wł.). Jesz- 
czę cała policja berlińska gorącz- 
kowo poszukuje sprawców zama- 
chu dynamitowego na gmach 
Reichstagu, gdy z Liineburga nad- 
chodzą wiadomości o nowej bom- 
ble, podłożonej dzisiejszej nocy 
pod gmach tamtejszych władz rzą 
dowych, 

Okolo godziny 1 w nocy rozległ 

słę w mieście ogłuszający huk. 
Bomba, podrzucona w piwnicy, 
wyrwała filary okienne piwnic i 
pociągnęła za sobą zawalenie się 
sufitu. Mieszczące się nad piwnicą 
lokale uległy całkowitemu |enisz- 
czeniu. 
O sile wybuchu Świadczy fakt, 
że odłamki muru uszkodziły po- 
ważnie ścianę ratusza, leżącego na | 
przeciw w odległości 25 metrów. 
W budynku rządowym, ratuszu i; 
ckolicznych domach wyleciaty 
wszystkie szyby, ciśnienłe powie- 
trza wyrwało liczne ramy okien- 
ne, Ofiar w ludziach na szezęście 
nie było, 

Jest to w krótkim przeciągu cza 
su czwarty zamach w Niemczech, 
po Itzehoe, Liineburgu i Reichsta- 
gu, a drugi w samym Liineburgu. 

Powtarzające się stale zamachy | 
są najwidoczniej polityczną demon 
stracją skrajnych kół nacjonali-| 
styczno-niemieckich, które w myśl 
wywieszonego podczas ostatniego 
zamachu na Reichstagu hasta 
„Gross Deutschland erwache!“ 
(Wielkie Niemcy obudźcie się) te- 


rorem dają wyraz swej nienawiści 
dla republiki, 

Zdumiewającym wydaje się fakt 
że dotychczas ani w jednym wy- 
padku nie zdołano wykryć zama- 
chowców. 


Próba prowokacji 
polaków 
BERLIN, 6 września (Atu) Ca- 
ła prasa lewicowa i pacyfistycz- 
na ostro krytykuje działalność 
władz sądowych, prowadzących 


śledztwo w sprawie zamachu | Polskę. Tymczasem jak się póź: 


na Reichstag. Według doniesień 
tych dzienników jeden z urzęd- 
ników policji namówił pewnego 
szofera do zgłoszenia się w urzę 
dzie policyjnym i złożenia ze- 
znań, że wiózł jakichś niezna- 
nych osobników do Reichstagu 
z pod gmachu polskiego posel- 
stwa i że mieli oni rzekomo roz- 
mawiać po polsku. W ten spo- 
sób chciano znów wmieszać w 
tę aferę i uknuć nowy atak na 


Części maszyny piekielnej 


podrzuconej w domu wiceprezydenta Szlezwiku. 


niej okazało, szofer ów absolut 
nie nie zna języka polskiego. 
Podczas krzyżowego badania 
przyznał się do złożenia tych 
zeznań namówił go jeden z u: 
rzędników prezydjum policji. 


Wariafhierze na siebie 
winę 


BERLIN, 6 września. (Tel 
wł. „Głosu Porannego“) — 

Według doniesień z Frankfum 
tu zgłosił się tam do policji nie- 
jaki Józef Hett, składając ze- 
znania, iż on dokonał zamachu 
na gmach Reichstagu, za co ©- 
biecano mu bardzo poważną su 
mę pieniędzy. 

W toku śledztwa wiarogod- 
ność zeznań Hetta została  za- 
chwiana, jak również jego po- 
czytałność. Jak się okazało Hett 
już raz przebywał w domu o0- 
| błąkanych. Ministerstwo spra- 
wiedliwości zwróciło się do 
Sądu frankfurekiego z polece- 
niem odesłania Hetta do Berli- 


| Zwiedzajcie 


P. W. K. 
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Dr. Guerrero 


prezydent zgromadzenia ligi 

narodów, b. minister spraw 

zagranicznych republiki San 
Saluador. 


Gwałfowna burza 


szalała wczoraj nad 
Warszawą 


Warsz. koresp. „ułosu Po- 
tannego* telefonuje: 

Wczoraj o godz. 5 popołudniu 
przeciągnęła nad miastem gwał- 
towna burza z piorunami. Czar 
ne chmury pokryły niebo, zer- 
wał się szalony wicher, pędzą 
cy tumany kurzu, poezem spadł 
ulewny deszcz; w domach i na 
ulicach zapalono światło, by 
rozproszyć prawdziwie egipskie 
ciemności. O godz. 3.80 niebo 
rozpogodziło się, burza minęła. 

Wichura i pioruny zerwały 
połączenia telefoniczne stolicy 
ze Lwowem, Krakowem, Wil- 
nem, Poznaniem, Katowicami. 
Połączenie z Łodzią odbywało 
się przy pomocy jednej tylko li- 
nii telefonicznej.. 


Burza nad Gdańskiem 


GDAŃSK, 6, 9. (A.W.) — Sza- 
lała tu silna 8-godzinna burza. U- 
rządzenia telefoniczne i telegraficz 
qe zostały mocno uszkodzone, 

Niejaka Katarzyna Hoffman zo- 
iłałą śmiertelnie rażona piorunem. 


straszliwa burza 


spowodowała olbrzymie 
szkody w Hiszpanii 
PARYŻ, 6 września. (ATU)— 
Öd dwuch dni nad całą wschod 
nią i południową Hiszpanją sza 
leje wielka hurza połączona z 
oberwaniem się chmur i wiel- 
kim wichrem. Dotąd zanotowa- 
no 20 ofiar w zabitych i prze- 
szło 100 rannych. Przeszło 60 
wsi zostało .przez powódź zu- 
pełnie zniesionych. Pomoce jest 
o tyle utrudniona, iż wartki po- 
ziom wody nie pozwala na nie- 
sienie szybkiego ratunku. 


„Schuizhund“ 
wiedeński 


ma na celu jedynie 
obrone robotników 


WIEDEŃ, 6, 9. (Tel. wł. „Głosu 
Porannego“), 


Zwierzchnik republikańskiego 
„Schutzbundu radca dr, Deutsch, 
oświadczył przedstawicielowi „,So- 
zialdemokratische Korrespondenz“ 
że „Schutzbund* uważa się jedy- 
nie za organizację obronną klasy 
robotniczej. Nie był on nigdy ni- 
czem innem i niczem innem być 
nie chce, Dzisiaj również „Schutz- 
bund“ wyraża gotowość  przystą- 
pienia do rozbrojenia, jeżeli uczy- 
nią to jednocześnie inne organiza- 
złe w republice austriackiej. 


Szczątki króla Stanisława Leszczyńskiego 


odnaleziono obecnie w ukryciu w Warszawie 
Piszczeł królewska w frumnie z prochami Stanisława Augusía 


Prasa warszawska 


la polskiego, znajdujących się w 
ukryciu w Warszawie, Chodzi iu 
o króla Stanisława Leszczyńskie- 
go. Oto w skróceniu koleje losu 
cdnalezionych szczątków: 

Po śmierci króla Stanisława 
Leszczyńskiego, który zakończył 
życie w Nancy i tamże został po- 
grzebany, złożono zwioki 
skie w miejscowej katedrze. Na- 
stąpii niebawem wybuch rewolucji 
francuskiej. Tłum wywlókł z sar- 
kofagu zwłoki królewskie, sponie- 
wierał je w błocie ulicznem i pozo 
stawił je na noc w rozproszeniu na 


ulicy, 
Ale duchowieństwo zebrało 
szczątki królewskie i ukryło je w 


bezpiecznem miejscu. 
Ale i tam nie było im dane za- 
znać spokoja. i 
Pozostawały one w dawnem u- 


> 


podaje a aż do czasu przybycia do 
‘szy ciąg rewelacji o prochach kró 


Nancy napoleończyków - legjoni- 
stów polskich, którzy przez to mia 
sto, pod wodzą generała Sokolnic- 
kiego powracali do kraju. 

Pragnąc uczcić zasłużonych dla 
Francji żołnierzy i dać im jedno- 
cześnie wyraz swoich uczuć dla 
Polski, zarząd miasta ofiarował 
im największy skarb, jaki w mu- 
rach swych posiadał szczątki 
króla polskiego, swojego dobro- 
czyńcy. 

Generał Sokolnieki przyjął je z 
należnem dziękczynieniem i` po- 
niósł do Pslski. Ale, miast złożyć 
je w katedrze na Wawelu, w swem 


prostem i szczerem  żołnierskiem 
rozumowaniu, postanowił nie 
skrzywdzić 


ŻADNEGO Z WIĘKSZYCH 
MIAST POLSKICH, OBDZIELA- 


ŁACZA. #7 

Pierwszem z takich większych 
miast polskich, przez Które prze- 
chodzili napoleończycy — legioniś 
ei, pod wodzą generała Sokolnic- 
kiego, był Poznań. Z wielką uro- 
czystością Poznań otrzymał czą- 
stkę relikwji. 

W Warszawie złożył on 
PISZCZEL KRÓLEWSKĄ, 
którą postanowiono przechować 
tymczaseni w Towarzystwie Przy- 
jaciół Nauk, w pałacu Staszica na- 
stępnie zaś złożyć w jednej ze 
świątyń stolicy. Plany te pokrzyżo 
wał wybuch rewolucji listopado- 
wej. Jak wiadomo cały dobytek 
Towarzystwa Przyjaciół Nauk zo- 
stał przewieziony do Petersburga. 
I dopiero, po jakichś dwudziestu 
latach, kiedy postanowiono bliżej 
zapoznać się z łupem, znaleziono 


JĄC JE WSZYSTKIE PO KOLEI | skrzynkę, zawierającą  piszczel z 


RELIKWIAMI KRÓLA — TU- 


napisem w języku polskim: 


Z pobytu parlamentarzystów francuskich 


Prezydent Rzeczypospolitej (x) podejmował na tarasie zamkowym w Warszawie  parlamertarzystów 
francuskich herbatką, Abok Prezy denta znajdują się: poseł Locquin (1) i hr, Romer (2), szef protokułu 


dyplomatycznego. 


Wielki raid nad Europą 


zakończyła awionetka 

Warsz. koresp. „Głosu Poranre 
go* telefonuje: 

Wczoraj o godz. 10 rano na lot 
nisku cywiłnem od strony ul. To- 
polowej wylądowała awionetka 
Sekcji Lotniczej stud, Politechniki 
typu „RWD 2“ z załogą pilot por. 
Żwirko i obserwator inż. Wigura, 
która dokonała wielkiego przelotu 
z Warszawy przez Berlin do Pary- 
ża, a następnie stamtąd przez Bar- 
celonę, Wenecję, Wiedeń, Kraków 
wróciła do stolicy. 

Raid ten na trasie długości oko 


studentów politechniki 
lo 4000 klm, był świetnym egzami- 
rem sprawności polskiej awionet- 
ki, która wyszła zeń zwycięsko, 
wykazując wielkie walory konstru 
kcyjne, 

Jest to w ostatnich czasąch dru- 
gi z kolei wielki raid na samolo- 
cie polskiej konstrukcji. 

Pierwszym był imponujący prze 
lot bez lądowania pilota mjr. Ma- 
kowskiego z Poznania do Barcelo- 
ny na aparacie polskiej konstru- 
keji „Lublin R. X.*%, 


40 tysięcy dolarów 


wygrał lwowski cukiernik 


LWÓW, 6. 9, W ostatniem cią- 
gnieniu dolarówki 40,000 dolarów 
wygrał (Iwowianin  cukiernik-ku- 
charz Niceforowicz, który kupił do 
larówkę na raty w jednym z łutej 


szych kantorów, 


Niceforowicz posiadał 14 dola- 
rówek, z których 10 sprzedał przed 
ciągnieniem. Na szczęście ta, na 
którą padła wygrana, pozostała w 
jego posiadaniu, 


Tańczył 


Rozpoczęty w dniu 31 sierpnia 
o godz. 3 min, 30 w nocy w pałacu 
dancingowym na PWK. konkurs 
na wytrzymałość w tańcu, w któ- 
rym wzięło udział 7 par, dobiegł 
do końca dnia 3 września o godz. 
19 min. 5. Zwyciężył p. Ludwik 
Wacławiak, ślusarz maszynowy fir 
my H. Cegielski w Poznaniu, któ- 
ry tańczył przez 63 i pół godziny, 
zdobywając tem samem rekord pol 
ski w tańcu na wytrzymałość. Par- 
tnerką zwycięzey była p. Czesława 


„NOGA KRÓLA STANISŁAWA“, 

Nikt by się niewatpliwie tem 
nie zainteresował, lecz ze względu 
na to, że były to bądź co bądź 
szczątki królewskie, sprawa oparła 
się o samego cara Mikołaja. Mo- 
skiewski satrapa ani się tem 
interesował, ani zgoła nie zasta- 
nawiał nad tem, ilu królów Stani- 
sławów miała Polska, Wiedział o 
jednym, Stanisławie Poniatowskin 
a może go jeszcze i pamiętał. Zde 
cydował też krótko i węzłowato: 


„JEŻELI TO JEST NOGA KRó- 

LA STANISŁAWA, TO UMIEŚ- 

„ CIĆ JĄ W TRUMNIE KRÓLA 
STANISŁAWA“, 


Woli samowładcy stało się za 
dość i odtąd w trumnie Poniatow. 
skiego 
ZNALAZŁY SIĘ TRZY PISZCZE. 

LE, 


Jak wiadomo król Stanisław 
August został pochowany w ko- 
ściele im. św. Katarzyny w Peter- 
burgu. O tem, by stamtąd piszczel 
króla Stanisława Leszczyńskiego 
miała być zabrana niema mowy, 
gdyż trumna od ostatniego otwar- 
cia za cara Mikołaja nie była o- 
twierana i jest strzeżona. Ostatni 
rząd polski toczył pertraktacje a 
Moskwą o zezwolenie na powrót 
śmiertelnych szczątków króla Sta. 
nisława Augusta do kraju. 


Gdy to się stanie, dopiero wtedy 
czas będzie zastanowić cię, co w 
czynić z piszczelą króla Stanisła- 
wa Leszczyńskiego znajdującą się 
w trumnie króla Poniatowskiego. 
Q innych szczątkach króla Stani- 
sława Leszczyńskiego  rozrzuco 
nych po całym kraju słuch zagi. 
nął i na stwierdzenie ich autentycz 
ności jest niestety zapóźno. 


Prawdopodobnie część tych 
szczątków znaleziono obecnie w 
Warszawie i to stanowi rozdmu- 
chiwaną i rozciąganą sztucznie sey 
sację prasy stołecznej. 


Hez przerwy 


i pół godziny 


Andrzejewska, która tańczyła beż 
przerwy 48 godzin, poczem po 2 i 
pół godzinnym odpoczynku dopro- 
wadziła swojego partnera do chwi- 
li zwycięstwa. Publiczność, zebra- 
na dosyć licznie z entuzjazmem © 
klaskiwała rekordzistę, który zdo- 
był premję w wysokości 500 zł o 
raz pierwszą nagrodę. 

Drugie miejsce, jako konkurent 
zwycięzcy, zdobył p. Kozłowski z 
Poznania, który tańczył 62 i pół 
godziny i uznał się za pokonanego 


Viira króślkie fale 


Rosyjskie pisma donoszą -0 
dokonanych ostatnio w labera- 
torjach sowieckiej Rosji sensa- 
cyjnych odkryciach, dzięki któ 
rym Z. S. S. R. będzie pono w 
stanie uruchomić w niedalekiej 


przyszłości stacje o sile 30 wa- 
tów, pracujące na falach 7, 12 
lub 19 centymetrów i sięgające 
swemj emisjami miejscowości, 
odległych o kilka tysięcy kilo: 
metrów. 


Dapidcie sę na członków L 0. PP. 


Sensacyjne aresztowanie w kodziĘj 


= 


1:56 e 


Właściciel firmy Radio-Lloyd pod zarzutem niedozwolonych 
maehinacji podatkowych 


Przed paru dafami dokonano go. Tam oznajmiono mu, że 


w Łodzi sensacyjnego areszło- 


jest aresztowany za niedozwo- 


wania, Mianowicie do stojącego | lone machinacje podatkowe, za 


ną alicy w towarzystwie, znane 
go na bruku łódzkim p. Adama 
Licbermana, właściciela składu 
radjowego pod firmą „Radio - 
Lloyd*, przy ul. Przejazd nr. 6, 
podeszli przedstawiciele władzy 
hezpieczeństwa i poprosili 
9 ndanie się do urzędu śledcze- 


łatwiane dla pewnej firmy. 


Podobno chodzi tu o większą 
aferę, w którą jest zamiesza- 
nych jeszcze kilka osób. 


Po 24-godzinnem przebywa- 


go |niu w areszcie, przy ul. Kiliń- 


skiego p. Liebermana przetrans 


portowano do więzienia śledcze 
go i przekazano władzom sądo- 


wym, które kontynuują rozpo- R 


częte dochodzenie. 


Aresztowanie to wywołało w |Ę 


mieście wiełkie poruszenie prze 
dewszystkiem z tego względu, 


„GŁOS PORANNY — 1929 
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PODZIĘKOWANIE. 


Wszystkim kolegom i znajomym za oddanie 
ostatniej posługi naszemu nieodżałowanemu syno- 


wi, bratu i szwagrowi 


Józeiowi 


lonym żalu 


że p. Lieberman posiadał szero- |(g 
kie znajomości w sferach wpły- | S 


wowych i uchodził zawsze za |; 


nader ustosunkowanego. 


Ul. Pie 


jekowska - 1-90 listopada r. b. 


a Plac Wolności 10-go listopada oddane zostaną 
do użytku publicznego 


Siedem godzin konferowano wczoraj w województwie 


W dnia wezorajszym w sali 
konferencyjnej urz. wojewódz- 
kiego pod przewodnictwem 
wicewnjewody dr. J. B. R 
kiego odbyła się konferencja w 
sprawie asfaltowania ulicy Piotr 
kowskiej i Placu Wolności. 

W konferencji, która trwała 
siedem godzin, oprócz przedsta- 
wieieli urzędu woiewódzkiego, 
wzięli udzial: prezydent m. Ło- 
dzi inż, B. Ziemięcki, z komisją 


r + T p 
WA = T 


Dziś i dni następnych ! 
Qekotdowy podwójny program słynnej 
wytwórni FOXA. 


„Dziewczyna 28 spelunki 


Sensacyjna historja niewinnej. dziew- 
czyny, szanfażowanej przez bandę 
przestępców. 

Napigsle! Emocia! Brawurowe tempo! 
W rol. gł: MARY ASTOR | BEN BARD 


Przestroga dla łatwowiernych dziew- 
cząt, które padają ofiarą donżuanów 
wielkomiejskich 


PANIENKA we FRAKU 


Czarujący film, osnuty na Ne popu- 

larnej piosenki „Daj Buzi, Moja Mała” 

W roli głównej: pełna temperamentu, 
czarująca MADGE BELLAMY. 
CENY MIEJSC NORMALNE. 


Wspaniała ilustracja muzyczna orkie- 
stry symf. pod dyr. A. Czudnowskiego 


wyłonioną przez magistrat, dy- 
rektor Ring wraz z innymi przed 


1 b |sławieielami tramwajów, dyrek 
ożniee tor Kasinowski wraz z innymi 


przedstawieielami Polsk. Tow. 
Asfaltowego, zastepea starosty 
grodzkiego p. J. Rosicki i ko- 
mendant policii na m. Łódź p. 
A. Niedzielski. 

¿Pan wicewojewoda. zagajając 
nosiedzenie. zwrócił uwagę na 
konieczność iaknajszybszego za 
łatwienia palącej sprawy astal- 
towania pryncypalnej ulicy mla 
sta. poczem przystapiono do 
obrad. 

Po wysłuchaniu wyczerpuią- 
cego referatu inż, Krukowskie- 
go. rozwinęła się dłuższa dy- 

skusja, w której wyniku ustalo- 
no wymozj techniczne, doty- 
czące podkładów i rodzaju bu- 
dowy jezdni tramwajowej. 

Następnie nrzedyskutowana 
zarówno plam jak terminarz ro- 
bót, nstalając ostateczny fer- 
min oddania da użytku nnblicz 
nego ulicy Piotrkowskiei na 
1 listopada b. roku. 
Wolności — 
bież. roku. 


Prezydent Ziemięcki wyraził 
zgedę na kilkudniowe sprolongo 
wanie terminów, zaznaczając 
jednak. że magistrat stosować 
będzie za przekroczenie sprolon 
gowanych terminów surowe 
sankcje karne względem PTA. 

Należy zaznaczyć, że jeśli cho 
dzi o meritum zlikwidowanego 


na 10 listepada 


Uwaga: Wszelkie kupony ulgowe | WCZora] sporu, magistrat daw- 


,z okresu letniego nieważne. 
Pocz. przedstawień o g. 4-ej po poł., 
w sobotę i niedzielę o g. 12 w poł. 


nak P. T. 


nłej jeszcze wysunął koncepcię 
wyłożenia drewnianych podkia 
dów pod szyny. Ponieważ jed- 
A, jak i K. E. Ł. nie 


mey 


Znów 2 szlagiery w jednym programie! 


„Gsirożnig 


z kobietą" 


Oszałamiający dramat miłosny z czarującymi artystami 


Gmi Meyers i 


Riau Cortezem 


„NOZE WIEDEŃSKIE" 


Potężny dramat salonowo-erotyczny. W rolach głównych: 


Alice Day i Eddie Gribbon 


Już w następnym programie w kinie „PALACE“ 


zaś Plarn | 


chciały gwarantować, pokrycia 
kosztów ewentualnych napraw, 
magistrat zmuszony był wysu- 
nąć dezyderat wyłożenia żelaz- 
nyeh podkładów. 

K. E. Ł. obecnie zaakcepto- 
wała projekt. 

Do protokułu wczorajszej kon 
ferencji wniesiono ważny szcze- 
gól, a mianowicie, że wskutek 
zmiany żelaznych podkładów na 
drewniane, miasto nie poniesie 
żadnych kosztów. 

Wkońcu konferencji p. wo- 
jewoda Rożniecki wyraził ży- 
czenie, aby niezależnie od po- 
wyższych uchwał, lustrowano 
co tydzień roboty przy jego oso- 
bistym udziale i sprawdzano, 
czy pesuwają się budująco na- 

rzód. 


Konferencja przyjęła życzenie 
to do wiadomości, wobec czego 
wyznaczono pierwszą lustrację 
ul. Piotrkowskiej na nadchodzą 
c2 środę. 


Kino w ogrodzie. 
Dziś i dni nastepnych! 


Szampańskie przygody dwóch starych 
lowelasów pp. COHN I KELLY wśród 
m idinetek paryskich 


Nasi zagranie 


Wspaniały melodramat erotyczny 


W rolach głównych niezrównani ko- 
micy świata 


SA, George Sidney 


i Farrel 
Me. Donald 


oraz kusząca GERTRUDA ASTOR 
i premj. piękność amer. SUE CAROL. 
Huragan śmiechu! 
Uzdrowienie melancholików! 
na pierwszy seans codziennie od 4.30 
do 6 po poł, w soboty i niedziele od 
2—53 po poł. wszystkie miejsca po 50 gr. 
Uwaga: W razie niepogody seanse 
na sali. 
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składa serdeczne „Bóg zapłać“ pozostała w nieutu- 


P, 


jwi 


z 


RODZINA. 


Szczere współczucie z powodu zgonu 


0J 
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wyraża Panom Henrykowi i Pawłowi Morgenstern 


> < 


Miasto podejmuje walks 


J. RUNDBERG 


A 
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HE 
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z groźną epidemją Heine-Mediną 


W dniu 
przewodnictwem ławnika d-ra 
Margolisa, przy udziale pp. dr 
Ładyńskiego, d-ra Mogilniekie- 
go, d-ra Frenkla, d-ra Gundla- 
cha, miejskiego inspektora sani 
tarnego — d-ra Misjona i kie- 
rownika miejskiej izby odkaża- 
jacej — inż. Kloczkowskiego, 
odbyła się konferencja w spra- 
wie akcji walki z Heine - Medi- 
ną (porażenie dziecięce), której 
na terenie Łodzi stwierdzono 
już 6 wypadków. 

W wyniku konferencji posta 
nowiono wystąpić do urzędu 
wojewódzkiego 0 wprowadze- 
nie obowiązku zgłaszania tej 
choroby i roztoczenie specjal- 
nej pieczy sanitarnej nad po- 
wiatem brzezińskim, skąd, jak 
stwierdzono, w 'dwuch wypad- 
kach, choroba ta została zawle- 
czona do Łodzi, 

Konferencja postanowiła u- 
mieszczać w szpitalu chore dzie 
CHECT=TWYR WENTY 


wczofajszym pod |ci, w których otoczeniu znajdu: 


ją się dzieci poniżej lat 3 i za- 
bronić osobom dorosłym z oto- 
czenia chorych, mającym zawo- 
dową styczność z dziećmi j. np. 
nauczycielkom,  ochroniarkom, 
roznosicielkom młeka, wykony- 
wania obowiązków  zawodo- 
wych na okres 14 dni. Również 
i dzieci z otoczenia chorych o- 
bowiązywać będzie kwarantan- 
na (zakaz uczęszczania do szkół, 
ochronek i t. d.), aż do czasu 
przeprowadzenia dezynfekcji. 

Wkońcu konferencja  omó- 
wiła sprawę przeprowadzenia 
dezynfekcji, ustalania drógą wy 
wiadów ew. źródła zarażenia o- 
raz sprawę propagandy dla 
uświadomienia ogółu mieszkań- 
ców o objawach ; środkach p- 
strożności, które winny być po- 
wzięte celem uchronienia dzieci 
przed tą niebezpieczną, zwłasz- 
cza w okresie niemowlęcym 
chorobą. 


pracowników biurowych, otwarty w tych dniach w 


Z GIMNAZJUM „WIEDZA“ 


Jak 
zjum żeńskie 


się dowiadujemy gimna- 
„Wiedza* posiada. 
prawa gimnazjów państwowych a 
nie jak mylnie podaliśmy kate- 
gorję „C“, która żadnych 
nień nie daje. 


upraw- 


Węgierska 


LIL DAGOVER 


WILLY FRITZSCH. 
Zwiększona orkiestra symfoniczna !!! 


„CAPITOL“. 
S 


Dom związków zawodowych 


IË 


Berlinie, 


Tam "erze 


t 


Dziś i dni nastepnych! 


Dolores del Rio 


JAKO 


TANCERKA 


w jubileuszowym dramecie FOXA 
ze środowiska carskiej Rosji i tycia 
Mikołaja 1. 


Reżyser: RAUL WALSE. 


Partnerzy: CHARLES FARREL 
IWAN LINOW. 


Znacznie powiększona orwesirz syay 
foniczna pod bat, Š 


sa. Bajęelmaną 
Pocz. w dni powssednie > g 4,30 
w soboty. nieda : £amiaie « 0.30, 


TIX, 


Szczere współczucie na- 

|=) szej wychowawczyni p. Stelli 

£ Morgenszternównie z po- 
wodu śmierci 


OJCA 


wyraża 


Vil-ma klasa szk. 
powsz. Nr. 159. 


Dziecko w ukropie 


Straszny wypadek 
na ul. 6 Sierpnia 


W dniu wczorajszym miał 


miejsce nieszczęśliwy wypadek 
przy ulicy 6 Sierpnia 14. 


W mieszkaniu Orenbucha od 


bywało się wielkie pranie. W 
tym też celu ustawionó w: ko- 
rytarzu wanienkę z gorącą wo- 
dą. 


W pewnej chwili, kiedy wszy 
sey domownicy zajęci byli pra- 
niem, pozostawiona bez opieki 
2-letnią Gitla zbliżyła się do wa 
nienki z wrzątkiem i straciw- 
szy równowagę wpadła do go- 
rące] wody. 


Na krzyk dziecka zbiegli się 
domownicy i zaalarmowali po- 
qgołowie ratunkowe. 


W stanie poważnym przewie 
ziono dziecko do szpitala Anny 
Marji. 


Nosne dyżury apfek 

Dziś w nocy dyżurują następują 
ce apteki: L. Pawłowskiego (Piotr 
kowska 307); S. Hamburga (Głów 
na 50); B. Głuchowskiego (Naruto- 
wieza 4); J. Sitkiewieza (Koperni: 
ka 26); A. Charemzy (Pomorska 
10); A, Potasza (Plac Róścielny 
10). 

samochodem 
po morzu 

Samochód nowoczesny prze- 
stał już dawno być przedmio- 
tem zbytku, który byłby dostęp- 
ny dla nielicznej grupy ludzi 
na zamożniejszych. 

A chwilą, kiedy amerykańska 
produkcją samochodowa zaczę- 
la wytwarzać samochód maso- 
wo, stał się on dostępny dla naj 
szerszych warstw społeczeństwa 

Jednocześnie uległy. zmianie 
wymagania stawiane samocho- 
dom, Maszyna, któraby mogła 
poruszać się jedynie po torze 
lub szosie œo doskonałej na- 
wierzchni, straciła svoje znacze 
nie. Dla „współczesnego samo- 
chodu niema złej drogi. Czy to 
będzie szosa asfalt., czy zwykły 
gościniec, czy też „polna droga, 
lub wreszcie zupełne bezdroże, 
w żadnym wypadku nie może 
to stanowić  przeszkódy_ dla 
dzisiejszego samochodu. I tylko 
samochód, który odpowiada 
tym warunkom, może liczyć na 
szerokie roznowsżechnienie się, 

Do takich samochodów nale- 
ży bezsprzecznie Chevrolet, któ- 
ry wielokrotnie już dowiódł, że 
jest samochodem idealnie przy- 
stosowanym do ciężkich warun 
ków drogowych. 

Niedawno znów Chevrolet po: 
twierdził swoją opinje najbar- 
dziej wytrzymałego samocho- 
du. przebywając drogę z King- 
ston do Port Royal na Jamajce, 
której znaczną część odbywał 
wybrzeżem Oceanu, zanurzająe 
się w wodzie po osie. Po przyby 
ciu do celu podróży, maszyna 
działała równie sprawnie i bez 
zarzutu, jak przy wyjeździe 
Ten trudny egzamin dowiódł 
raz jeszcze, że dla Chevroleta 
niema złych dróg. 


Uroźny pożar w 
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Na pomoc straży miejscowej wyjechała straż ogniowa łódzka 


Wczoraj w godzinach poran- 
nych łódzka centrala straży o- 
gniowej została zaalarmowana 
wiadomością o wielkim pożarze, 
który wybuchł w Rzgowie. 

Niezwłocznie na miejsce wy 
padku wyjechał il « IV oddział 
straży, nad któremi kierownie- 
two objął komendant Groh-| 
mann. | Jeszcze przed przybyciem 

Po przybyciu na miejsce za |straży ogniowej ogień przerzu- 
stano iam już straż ogni»wą z|cił się na sąsiedni dom r. 6, ña- 
Rudy  Pabjaniekiej. Pabjanie, leżący do Marcina Kluczyńskie- 


buchł w domu Stanisława Przy- 
tulskiego przy iu vinej 4. 

Ogień, natrafiając na łatwo- 
palny materjał, rozszerzał się z 
przerażającą szybkością, tak że 
w kilka minut po wybuchu ob- 
jał już trzy zabudowania gos- 
podarskie, przylegające do pa- 
lącej się posesji. 


Tuszy'a oraz oddział miejsco- go. 
wy. Pomimo energicznej akcji ra- 
Okazało się, iż pożar wy- |towniczej oba domy jak rów- 
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nież wszystkie trzy inne zabu- 
dowania spłonęły doszczętnie. 

Jak ustalono, pożar wybuchł 
skutkiem nieostrożności 
Przytulskiego, które pozostawio 
ne bez opieki bawiły się o- 
gniem na strychu, 

Skutkiem tej zabawy zapali- 
ła się słoma i kilka wiązek 
drzewa, a ogień w ciągu kilku 
minut rozszerzył się na cały 
dom. 

Po dwugodzinnej akcji rato- 
wniczej udało się pożar zlokali- 
zować. 

Straty wielkie, 
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dzieci: 


Reprezenfanci bodzi 


na zjazd miast polskich 
w Poznaniu 


Na posiedzeniu w dniu 5 b.m. 
rada miejską dokonała wyboru 
21 delegatów samorządu łódz- 
kiego na X zebranie ogólne zw. 
miast polskich, które odbędzie 
się w Poznaniu, w dniu 15 — 17 
b. m. Delegaci wybierani są — 
jak wiadomo — w stosunku 
proporcjonalnym do liczby mie 
szkańców, mianowicie — mia- 
sta z ludnością ponad 50.000 
wysyłają 3 delegatów od pierw 
szych 50.000 i po 1 delegacie 
na każde następne 25.000 m. 

Na zjeździe tegorocznym m. 


Łódź reprezentować będą pp. 
radni: Andrzejak, Bialer, Cy- 
rański, Danielewicz, dr. Fi- 


scher, Grodzicka, 
ber, Holenderski, Lesiński, Lich 
tenstein, dr. Margolis, Klim, 
walski, Kuk, Schott, 
kówna, Potkański, inż. Popie- 
lawski, Purtal, adw. Weicmann. 
inż. Wojewódzki. Delegacji sa- 
morządowej towarzyszyć będą: 
dyrektor biura rady miejskiej— 
p. Rundo, oraz p. o. dyrektora 
zarządu miejskiego — p. Kali- 
now ski, 
dn adi adi OET 


inż. Holegre- 


Ko 
Piechot- 


Dziś i dni następnych: 
Zajmująca rewelacja kinematograćji ! 
Najwspanialszy Cud sztuki filmowej! 
Pierwszy oryginalny film indyjsui. 


Przępotężny «dramat: osnuty na tle 
powieści genjałnego pisarza indyjskie- 
go nean m p. t. 


Siólny cii ŚNit 


zachwycający dramat miłosny, rozgry- 
wający się wśród baśniowego przepy- 
chu oryginalnych pałaców mahara- 
dżów indyjskich. 
Grają wyłącznie indusi 
piękniejsze induski. 
Deszcz złota i bezcennych klejnotów. 


i naj- 


Tajemnice haremów. — Niewidziana 
dotychczas jeszcze tak oszałamiająca 
wystawa. 


Orkiestra pod dyr. p. R. KANTORA. 
Początek seansów o godz. $-ej pp. 
w sob., niedz. i święta o 12 w poł. 


Ceny miejsc od 12 do 3 w soboty 
niedz. i święta 1 zł. i 50 gr. 


Krwawa zemsta awanturnika | Magistrat przyspiesza roboty 


nad budową kanalizacji 


Na ulicy zamordował nożem swego kompana 


Wczoraj około godz. 6 pop. 
ul. Łódzka w Kaliszu była tere- 
nem krwawego morderstwa do- 
konanego w następujących oko- 
licznościach. 

Policja aresztował. kilku o- 
sobników, bijacych się na ulicy 
przed lokalem komisarjatu. Mię 
dzy innemi zostali aresztowani 
również 24-letni Wojciech Szma 
ja i 27-letni Ignacy Bartniak. 

Kiedy obu wyżej wymienio- 
nych po spisaniu im odpowied- 
niego protokułu, wypuszczono z 


to film: 


komisarjatu, 
nimi bójka. 

W pewnej chwili _ Bartniak 
wyjął sprężynowy nóż z kiesze- 
ni i zadał kilka ciosów w pierś 
Szmai. 

Nóż dosiegnął serca i Szmaja 
zalewajac się krwią runał màr- 
twy na ziemię. 

Zabójca zbiegł 
mym kierunku. Wdrożony na- 
tychmiast' pościg nie dał pozy- 
tywnych rezultatów. 


wynikła między 


w niewiado- 


Upajający jak wino węgierskie! 
Piękny jak miłość Huzara !!! 
Płomienny jak krew cygańska !!! 


WKRÓTCE „CAPITOL“, 


|| LÓDZKA 


Wczoraj, pod przewodnic- 
twem prez. Ziemięckiego, odby- 
ło się kolejne posiedzenie magi- 
stratu, na którem m. in. omawia 
na była sprawa powiększenia 
ilości dni pracy na robotach ka- 
nalizacyjnych przy budowie III 
kolektora. Ze względu na ko- 
nieczność przyśpieszenia tempa 
prac na tym odcinku, postano- 
wiono przedłużyć tydzień robo- 
czy do 6 dni, która to zmiana o- 
bejmie 500 robotników, Ta de: 
cyzja magistratu nie pociągnie 


miljonów 500 tys. złotych. Dw 
l-go września r. b. _ magistrat 
wydatkował na cele kanalizacyj 
ne około 2.300.000 złotych. 

Na temże posiedzeniu magi: 
stratu omawiano szereg spraw 
instalacyjno technicznych, 
związanych z wykończeniem 8 
kamienic na Polesiu Konstan- 
tynowskiem. Powzięto mianowi 
cie uchwały co do drenażu (od- 
wadniania) budowanych kamie- 
nie, rozpisania konkursu na do- 
stawę dwuch pomp wodociągo- 


za sobą przekroczeń  tegorocz- |wych, tynkowania zewnętrzne: 
nego budżetu kan»lizacyjnego, |go it. d. 
utrzymanego w granicach 4-ch 


F KSIĄŻKI SZKOLNE SZKOLNE | 


poleca 


KSIĘGARNIA „TAJ 


Łódź, Narutowicza 2 


(DZIELNA) 


==) 


Lekarz-dentysta 


HANETWORCLOWA 


wznowiła 
przyjęcia. 
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Skrzynka do listów 


Szanowny Panie Redaktorze! 


W związku z wzmianką, umiesz- 
czoną w dzisiejszym numerze po- 
czytnego pisma W. P, w sprawie 
rzekomego zwolnienia  szoferów 
Łódzkiej Straży Ogniowej Ochotni 
czej, uprzejmie prosimy o umiesz- 


czenie następującego  sprostowa- 
nia. 
„W dniu skompletowania 2-ch 


zmian zarząd i komenda Łódzkiej 
Straży Ogniowej Ochotniczej przy 
reorganizacji służby strażackiej w 
poszczególnych oddziałach skom- 
pletował jednocześnie kadry 'szofe 
rów, obowiązujące «ich jednocześnie 
w myśl instrukcji dla kierowców 
samochodowych regulaminu służ- 
bowego, do odbywania ćwiczeń 
strażackich. ' 


Przy przyjmowaniu szoferów na 
służbę, został każdemu z osobna, 
omawiany regulamin odczytany i 
wręczony z postanowieniem  2-ch 
tygodniowego okresu, tytułem pró 
by. 

Po upływie próbnego okresu, 
wszyscy, ną postawione im warun- 
ki, zgodzili się, 

Obeenie szoferzy niektórych od- 
qziałów,. odbywania ćwiczeń stra- 
żackich odmówili i tem samem 
swój stosunek służbowy, zgodnie 
z regulaminem służbowym, rozwią 
zali. 


Dla uspokojenia. opinji społeczeń 
stwa komunikujemy, iż w razie po- 
żaru, normalne funkcjonowanie 
każdego oddziału jest zapewnione. 


Zarząd i Komenda 
Łódzk. Straży Ogniowej Och. 


Alimenty uwiedzionej guwernaniki 


Słomiany wdowiec broni się przy pomocy niegodnego oszczerstwa 


W wydziale cywilnym sądu 
okręgowego znalazła się spra- 
wa młodej freblanki Marji W., 
która wystąpiła z powództwem 
cywilnem przeciw inżynierowi 
Eugenjuszowi J., właścicielowi 
majątku w Sochaczewskiem, 

o dożywotne płacenie alimen- 
tów jej nieślubnemu dziecku. 

Badanie licznych świadków 
jak i przebieg ciekawej bardzo 
rozprawy nie może być ujawnia 
ny ze względu na tajność pro- 
cesu. Nie mniej jednak z treści 
umotywowanego szeroko wyro- 
ku można doskonale  zorjento- 
wać się w stanie sprawy. 

Panna W. była zaangażowana 
przez inżyniera J. do dzieci, 
przebywających na wsi. Póki w 
domu znajdowała się małżonka 
inżyniera stosunek jego do fre- 
blanki był zupełnie oficjalny. Z 
chwilą jednak, gdy pani J. wy- 
jechała na kurację zagranicę, 
słomiany wdowiec zaczął umiz- 
gać się do panny W.  Sprowa= 
dzał z Warszawy 

cukry hkwiaty, 
obsypywał ją prezentąmi i 
wreszcie oświądczył jej się zu- 
pełnie poważnie. Mówił, że ją 
kocha, że z żoną się rozwiedzie, 
że już to jej napisał i marzy te- 
raz tylko o jaknajszybszem po- 
ślubienin panny W. 
Trwało to 


Rozpoczynamy mecz! 


W następnym programie demonstrujemy już 
pierwszy z naszego tegorocznego przebojowego 
repertuaru. 


JEST TO WIELKA PARADA 


powietrzna armii sprzymierzonych 


„ei 


Potężna epopea miłosna, 


George'a Fitzma- 
urice z czarującą 


LUNA" 
s 


Colleen Moore 


w roli głównej, 


realizacji słynnego 


„LUNA” 


CASINO” 
„Miasto Miłości" 


(Quartier Latin) 


Potężne arcydzieło ekranu. 


W rolach głównych: 


IWAN POTROWIEZ i CARMEN BONI 


Orkiestra pod dyrekcją L. KANTORA. 


UWAGA: 


1) Bilety wejścia nie są podniesione. Ceny normalne. 
2) Wszystkie miejsca parterowe są nienumerowane. 
3) Wszystkie miejsca na I piętrze, a więc loże gabineto- 
we, loże otwarte i krzesła są numerowane, pomimo to 
Sz. Publiczn, wchodzić może na każdą część programu. 
4) Bufety obficie zaopatrzone wyrobami firmy „E. Wedel“ 
5) Początek seansów o godz. 4.30, 6.00, 8.00, 10.00, ; 
Passe-Partout | biiety ulgowe nieważne. I 


przez cztery miesiące, 
w ciągu których pani J. przeby- 
wała zagranicą, a p. J. załatwiał 
jakoby formalności rozwodowe. 

Nagle ku zdumieniu panny W. 
inżynierowa powraca i jest wi- 
tana przez męża  entuzjastycz- 
nie. O żadnym rozwodzie niema 
mowy, a inżynier jest znów 
sztywny i oficjalny jak dawniej. 

Gdy uwiedziona dziewczyna 
zwróciła się do niego z zapyta- 
niem, 

co to wszystko ma znaczyć, 
oświadezył jej, że to tylko po- 
zór, mający na celu tem łatwiej- 
sze uzyskanie rozwodu w dro- 
dze polubownej. 

Co więcej, poradził jej,- by 
wymówiłą miejsce į oczekiwała 
na niego w Warszawie. Nado- 
wód szczerości swych intencji 
inżynier wręczył freblance 
2.000 zł. na pierwsze potrzeby. 

Panna W. wyjechała i zain- 
stalowała się w Warszawie. In- 
żynier nie dawał jednak o sobie 
znaku, Wówczas freblanka, któ 
ra była już w odmiennym sta- 


nie, wybrałą się do majątku, by 
przyśpieszyć wyjaśnienie sytu- 
acji. Przyjęto ją ze zdziwieniem, 
Inżynier oświadczył, że coś jej 
się musiało przyśnić, że uważa 
ja 
za zwykłą szantażystkę 

i że do żadnej winy się nie po- 
czuwa. 

Po doznanych - przejściach 
panna W, ci;żko się rozchoro- 
wała, ale w parę miesięcy póź- 
niej urodziła zdrowego synka. 

Sąd na , podstawie zeznań 
świadków w osobach byłej służ 
by dworskiej doszedł do prze- 
świadczenia, że twierdzenie ko- 
biety, pomawiającej pozwanego 
o ojcostwa swego dziecka jest 
słuszne. Sąd natomiast odrzucił 
materjał dostarczany przez inży 
niera J., który usiłował wyka- 
zać, że pozwana źle się prowa- 
dziła. Uznano to za 

gołosłowną jnsynuację 

Sąd zasądził na rzecz poszko- 
dowanej od inżyniera J. 30 tys. 
zł. tytułem jednorazowej sumy 
alimentarnej. 


Węgiel ma zimę 


otrzymają z magistratu robotnicy sezonowi 


Jak wiadomo związki zawodo 
we pracowników miejskich 
zwróciły się do magistratu z 
prośbą o zaopatrzenie robolni- 
ków sezonowych w tzni węgiel 
na zimę, przyczem węgiel tem 
udzielony zostałby na kredyt, 
zaś Ściągnfęcie należności nasta 
piłoby w kilku ratach tygodnio 


h. 

Wchodząc w ciężkie położe- 
nie materjalne robotników sezo- 
nowych, których ogromna wię- 
kszość z powodów od magistra- 
tu niezależnych pracuje w sezo 
nie bieżącym tylko 3 dni w ty- 
godniu, magistrat — na wnio- 


W| sek prez. Ziemięckiego — posta 


nowił przychylić się do wspom 
nianej prośby związków zawo- 
dowych. 

Robotnicy sezonowi będą mo 


gli otrzymywać po 5 korcy wę- 
jjgla na każdego, należność zaś 


będzie potrącana w ratach, po 


sj |5 złotych tygodniowo. Jednocze 


Śnie postanowił magistrat prze 
dłużyć z dn. 16 b. m. tydzień ro 


Lekarz dentysta 


T. BABAD 


ı powrócił. 


'boezy na 4 dni, ponieważ do 
końca sezonu pozostaje jeszcze 
7 tygodni, przeto zarobek tych 
7 dni dodatkowych wystarczy 
w zupełności na opłacenie racji 
węglowej. 


Śród czasopism 

„WIADOMOŚCI LITERACKIE“ 

Ukazał się numer 36 „Wiadomob 
oi Literackich“ i zawiera artyku- 
ły: Sergjusza Kułakowskiego: A- 
dam Miekiewicz i Karolina Jae- 
nisch - Pawłowa, Stefana Rudniań 
skiego: Gotthold Ephraim Lessing 
wywiad Kazimiery Alberti z Janem 
Hruszowskim, słowackim poetą; re 
cenzje Jarosława lwaszkiewicza z 
wypisów dla młodzieży p. t. „Bę- 
dziem Polakami“. Pawła Hulki - 
Laskowskiego książki Tomassinie- 
go „Odrodzenie Polski“ i w. in. 
Prócz tego „Kronika tygodniowa* 
i „Odpowiedź niewolnika" A. Sło- 
nimskiego, „Jeszcze jeden podróż- 
nik“ M. B. Lepeckiego; artykuły 
Ugo Ojetti o Puccinim; działy „Z 
całego świata* ji korespondencja 
Numer bogato ilustrowany. 


„PŁOMYK* I „PŁOMYCZEK“ 

Po przerwie wakacyjnej ukazały 
się już pierwsze numery najpoczyt 
niejszych pism dla dzieci: „Pło. 
myka“, tygodnika ilustrowanego 
dla dzieci i młodzieży i „Płomycz- 
ka“, tygodnika z kolorowymi w. 
brazkami dla młodszych dzieci. 
Pisma te rozpoczynają obecnie 14 
rok wydawniczy. O powodzeniu 
ich świadczy najwymowniej licz- 
ba nakładu, która w ubiegłym ro- 
ku szkolnym dosięgała 70 tysię. 
cy łącznie dla obu pism. 


Komunikat. 


W sobotę 7-go września r: b. o go- 
dzinie 8,30 w sali gimn. żeńsk. ul. 
Piramowicza. 6 odbędzie się w 
związku z akcją palestyńską nad. 
zwyczajne walne zebranie absoli- 
wentów I żyd. gimn. męskiego i 
żyd. gimn. żeńskiego. 


Wspaniałepodwoziewprzekroju 


zakupiła dla swych uczniów szkoła kierowców 
p. Grętkiewicza 


„Nie wystarcza umieć prowa- 
dzić samochód, trzeba znać każ 
dy jego szczegół, zadanie i ro- 


dzaj pracy każdej części, wza- 
jemną zależność i cel każdego 


urządzenia, aby być dobrym au- 
tomobilistą. Zadanie takie win- 
na mieć na oku każda szkoła kie 
rowców. samochodowych. 
Niezwykłe udogodnienie dla 
uczniów wprowadziła ostatnio 
znana w naszem mieście szkoła 
kierowców p. Grętkiewicza. Za- 
proszeni przez kierownika szko- 
ły wchodzimy do obszernej sali 
wykładowej, gdzie rzuca . nam 
się w oczy wspaniałe kompletne 
podwozie samochodowe, poru- 
szane elektrycznością, które po- 
zwala obejrzeć pracę wszyst- 
kich części motoru, przyczem 
wszystkie części główne wyko- 
nane są w przekroju i oświetlo- 
zs tak że dają doskonałą moż- 
ność zorjentowania się w pracy 


Hamor zagraniczny 


< zad 
O Ć 
(mz. 


ON: — Psiakrew, że też nie 
simy teraz czekać na odpływ. 


ONA: — O, wiedziałeś bardzo dobrze. 
na ląd wtedy, ydy wszystkie- sklepy-będą -już 


abyśmy wrócili 
zamknięte 


EEF y 
r z 


pomyślałem o przypływie! Mu- 
Chciałeś jedynie, 


,Humorist) 


silnika i całej maszyny. 

Sympatyczny kierownik szko: 
ły opowiada nam, że jest to naj 
nowszy model, nieużywany do- 
tychczas w żadnej szkole, spe- 
cjalnie zamówiony w jednej z 
fabryk zagranicznych. Oczy- 
wiście zbyteczne jest tłumaczyć, 
jak doniosłe znaczenie ma taki 
model dla nauki. Nawet nieprzy 
gotowany widz zostaje olśniony 
wprost prostotą i zrozumiało- 
ścią samej pracy silnika i przy- 
rządów kierowniczych i hamu- 
jących wóz, gdy może wszyst- 
kie funkcje sprawdzić własnem 
okiem, zajrzeć, że Się tak wyra- 
zimy, wprost w duszę samocho- 
du. Rozumie wtedy dokładnie, 
na czem polega wybuch mieszan 
ki w cylindrze, jak pracują za- 
wory, jak przenosi się praca 
tłoków na wał korbowy, co za 
zadanie ma do spełnienia skrzyn 
ka biegów, poco jest sprzęgło, 
jakie zadanie mają hamulce, w 
jaki sposób funkcjonuje kiero- 
wnica etc. ete. Nie potrzeba za: 
znaczać, jakie olbrzymie znacze 
nie dla nauki ma takie rozświe: 
tlenie w głowie ucznia. 


Zapytany przez nas p. Gret 
kiewicz, czy może sobie pozwo: 
lié w naszych stosunkach na ta- 
kie drogie pomoce szkolne od- 
powiada, jż uważa za swój obo- 
wiązek jaknajbardziej ułatwić 
i umożliwić uczniom gruntowne 
i wszechstronne zapoznanie się 
z autem i w tym, celu żadne wy- 
datki nie powinny być za dro- 
gie, gdyż z czasem sowicie się 
opłacą, a przyczynią jednocze- 
śnie do wychowania szeregu do- 
skonałych kierowców. 

Żegnamy dzielnego właścicie- 
la szkoły, życząc mu powodze: 
nia w jego sumiennei a poży 
tecznej pracy. 


Rozpoczynający się sezon te- 
atralny w Łodzi zaczyna się o- 
statecznie krysłalizować. Nie- 
stety, niezupełnie w tym kierun 
ku, jakiego należałoby sobie ży 
czyć ze względu na spokojny, po 
myślny rozwój placówek żywe- 
go słowa. Atmosfera konkuren- 
cji między dwiema dyrekcjami, 
które mogłyby w zupełnej har- 
monji prowadzić tak odrębne 
eo do zakresu placówki, zdaje 
się być, przynajmniej w począt 
kowym okresie sezonu, nieunik 
niona. Dyr. Gorczyński, pełen 
wprawdzie energji i sprężysto- 
Ści artystycznej, bierze jednak 
na swoje barki zbyt trudne za- 
danie. Zamierza nietylko prowa 
dzić trzy teatry (Popularny, Ka 
meralny i Geyerowski), ale pod 
względem repertuaru, wchodzić 
również w emploj Teatru Miej- 
skiego, W każdym razie wynika 
to z zestawienia utworów, obję- 
tych planem kampanji na se- 
zon 1929—30. Dyr. Adwento- 
wicz, nie spodziewając się aż 
takiej ekspansji dyr. Gorczyń- 
skiego, zaangażował wielki ze- 
spół pierwszorzędnych sił, któ- 
ry w jednym teatrze nie może 


T EX == 


TEATR, MUZYKA i SZTUKA 
W aimosierze konkurencji 


rozpoczyna się sezon teatralny w Łodzi. 


być w żaden sposób zamortyzo- 
wany, szczególnie wobec zamia 
ru systematycznego sprowadza 
nia opery warszawskiej na wy- 
stępy do gmachu 
skiego. W związku z tem zro- 
dziła się dla dyrekcji koniecz- 


Teatru Miej. 


ność stworzenia drugiej placów / 


ki. Znajduje się ona w przede- 
dniu realizacji. Oto w „Domu 
Ludowym“ przy ul. Przejazd, 
gdzie istnieje zupełnie przyzwo- 
ita scena, ma powstać teatr, któ 
rego repertuar obejmie zarówno 


sztuki klasyczne, jak i utwory 


kameralne, wymagające nielicz- 
nej obsady. Teatr ten ma cztery 
razy w tygodniu grywać dla sze 
rokich rzesz tragedje, dramaty 
i komedje, stanowiące nieprze- 
mijający dorobek literatury sce- 
nicznej, a trzy razy w tygodniu 
poświęcić wieczory repertudro- 
wi nowoczesnemu o charakte- 
rze kameralnym i eksperymen- 
talnym. 

Pozatem w przebudowanym i 
przystosowanym do potrzeb lo- 
kalu jednego z kin w śródmie- 
ściu projektowane jest utworze- 
nie stałego teatrzyku rewjowe- 
go o wysokim poziomie arty- 
stycznym, na wzór „Qui Pre 


„GŁOS PORANNY — Tw 


Quó*: Istnieje plan współpracy | 
bezpośredniej w tej dziedzinie 
właśnie z warszawskim teatrzy- 
kiem z Galerji Luxemburga. W 
Łodzi zorganizowanoby funda- 
ment zespołu (trzebą stwierdzić, 
żę wśród artystów Teatru Miej- 
skiego wiele jest sił, które już 
chlubnie zdały egzamin ze 
swych zdolności w tym kierun- 
ku), a Warszawa zasilałaby sta- 


le ten zespół najwybitniejszymi | 


solistami, jak Ordonówna, Po- 
gorzelska, Jarossy, Krukowski, 
Tom etc. Idei tej należy bez za- 
strzeżeń przyklasnąć. Miasto na 
sze odczuwa od czasów „,Bi-Ba- 
Bo“ dotkliwy brak kącika lek- 
kiej a przytem naprawdę war- 
tościowej i artystycznej rozryw- 
ki. Taki teatrzyk dałby łodzia- 
nom to, czego daremnie szukają 
w  przybytkach  Melpomeny: 
barwną piosenkę i skecz, rodzą- 
ce beztroski, zdrowy śmiech, a 
przyczyniające się przyłem do 
politycznego i" społecznego wy- 
robienia słuchacza. Taki tea- 
trzyk racjonalnie prowadzony, 
miałby zapewnione zasłużone 
powodzenie, 


gw. 
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TEATR MIEJSKI 

Codziennie wznowiona po dłuż- 
szej przerwie sztuka Gordina „Mi- 
ra Efros", 

Dnia 134g0 września odbędzie 
się uroczyste przedstawienie inau- 
guracyjne „Wesele Figara“ Beau- 
marchaisa. Próby w pełnym toku 
pod kierunkiem Tatarkiewicza, 

TEATR LETNI 

Codziennie rewja „To, co nas 
bierze“. 

Onegdaj bawili w Łodzi dyre- 
ktor teatru „Qui pro quo“ p. Jerzy 
Boczkowski, który zakupił szereg 
utworów kierownika muzycznego 
p. Białostockiego. 

OPERA W ŁODZI 

W poniedziałek dnią 28 wrześ- 
nia w teatrze miejskim „Madame 
Butterfly“ — opera Pucciniego w 
8-ch aktach. Kierownikiem arty- 
stycznym jest artysta. opery war- 
szawskiej, p. Franciszek Freszel. 
Kierownictwo muzyczne objął dyr. 
Teodor Ryder, 

TEATR POPULARNY 

Dziś o godz. 20-ej otwiera swe 

podwoje teatr popularny przy ul. 


KINO-TEATR 


PIOTRKOWSKA 108. 
Dziś i dni następnych ! 


Monumentalny film przewyższający 
wszystko, co dotychczas ujrzeliśmy 
na ekranie p. t. 


Krilowa Bojewolników 


(„Księżyć Izraela") 
Epokowe arcydzieło filmowe pg. po- 
wieści znakomitego pisarza Riddera 

Haggard. 
W rolach 


głównych: MARJA CORDA. 


Przepych i ogrom budowli! 
Ostatni wyraz tethniki filmowej..l 
W niewoli egipskiej,.! 

Zagłada armji egipskiej.l 
Niewolnica na stosie..l 

Plagi egipskie! 

MUZYKA M. LIDAUERA. 
Uwaga: Ceny miejsc ZNIŻONE! 
Na pierwszy seans codziennie od 
godz. 4.50 do 6 pp, w soboty i nie- 

ziele od 2—3 wszystkie miejsca 
oo 50 gr. i 1 zł 


e Z LL LGCCLCLCLC OCL JJ) —)D—D—)—)D))OQ)|))P)))))|Q))QOmQOQ(OQCQQQJCQoQ)Q9Ą0Q)Q0Q0Q0SO)0o)Oo/)0NAOQQQI0SOOJOSONNi 


Słowackiego w 12-tu odsłonach 
„Balladyna* w oprawie scenicznej 
art, mal. E, Pietkiewicza. Reżyse- 
ruje L. Zbucki, który-wraz z Lu- 
bieńską grać będzie .role. główne. 
Resztę obsady stanowią. pp: - .Bi> 
skupska, Dehnelówna, Trapszówna 
Madaliński, Pluciński, Ścibor, Skó 
rasiński, Staszewski, = Woźnik 1 
Warchałowski. 

W przygotowaniu pod reżyserią 
J. Osterwy „Sułkowski“ St, Żerom 
skiego. e 


TEATR KAMERALNY 

Dziś i codziennie do środy włącz 
nie występy znakomitego artysty 
Juljusza Osterwy, w wesołej ko- 
medji stylowej Fr. Zabłockiego 
„Fircyk w zalotach“: 


TEATR GEYEROWSKI 
Dziś o godz, 20-ej otwiera swe 
podwoje teatr w sali Geyera (Piotr 
kowska 295) komedją Al. hr. Fre- 
dry (syna) „Oj, młody, młody”. 


HELENÓW 


Występy kabaretowe w Heleno- 
wie cieszą się stale coraz większą 
frekwencją. Dziś o godz. 8,30 w. 
tak samo, calem uprzyjemnienia 
publiczności pobytu w tym sympa- 
tycznym parku, dyrekcja urządza 
występy artystów z kabaretu „Me 
tropol“, 

Na czoło wysuwają się Poraj- 
Porecka i śpiewaczka operowa 
Jadwigą  Wierańska w swoich 
ekscentrycznych tańcach. 


Celem udostępnienia szerszym 
warztwom korzystania z Heleno- 
wa, dyrekcja obniżyła ceny, Dla 


a 


ZAPISY OD 4—6. 


groszy wejście. 


KURSY RYTMIKI I PLASTYKI 
PP, KRUSZÓWNY 
I ALPERNÓWNY, 


> „Zażywając już oddawna dobrej. 


> ZR z EE W Z A RE A 


PROF, F. HALPERN 
PO POWROCIE ROZPOCZĄŁ PRACĘ 
PEDAGOGICZNĄ W ZAKRESIE GRY 


FORTEPIANOWEJ, TEORJI I HI- 
STOR]JI MUZYKI, 


renomy w kołach fachowych kur- 
sy gimnastyki, rytmiki i plastyki 
pp: Z. Kruszówny i M. Alpernów- 
my sfnzjonowały się i w r. bieżą- 
cym pracują pod wspólną. firmą. 

Obie. kierowniczki kursów odby 
ły w tym roku studja uzupełniają- 
ce w Wiedniu dla zapoznania się 
z ostatniemi zdobyczami sztuki i 
metodami pracy rytmicznej i pla- 
stycznej. Lokal kursów mieści się 
przy ul. Zachodniej 66 i odpow:a- 
da wszelkim wymogom hygieny. 
Poza normalnym kursem dla pań 
i dzieci nowością na gruncia łódz- 
kim są kursy dla panów. 

Dla pracujących specjalne kursy 
wieczorowe. 


Otwarcie roku szkolnego dpia 
16 września, 


Dr. med. 


Specjalista chorób skórnych 
wenerycznych i moczopłciowych 
leczenie światłem, badanie krwi 
i wydzielin 
Andrzeja 5. telef. 59-40. 
Przyjmujezod 8—11i od 5—9 wiecz. 


w nłiediele i święta od 9—1. 
O ddzielna poczekalnia dla pań. 


SIENKIEWICZA 20. 


 _ nnn 0 


Na srebrnym ckranie 


LUNĄ „Dziewczyna ze spelunki* 
i „Panienka we fraku“ 


Życie podziemne mętów społecz 
nych wielkich: miast przedstawia 
przebogaty materjał dla zręcznego 
autora scenarjuszy jak również re 
żysera. New York, 'dzierżący prym 
we wszystkieh, przejawach życia 
wielkomiejskiego i w tym ponu- 
rym a niezmiernie ciekawym świe 
tie przestępców przoduje. Film 
pod tytułem „Dziewczyna ze spv- 
lunki* przedstawia właśnie takie 
środowisko morderców, bandytów 
i szantażystów, wśród Których 
przebywa piękna dziewczyna mają 
ca jednak jeszcze poczucie hono- 
ru i godności własnej. Korzysta- 
jąc z pierwszej trafiającej się oka- 


zji ucieka z ponurej spelunki zbrod 
ni, by po wielu walkach życiowych 
zatrzeć swą przeszłość i znależć u- 
kojenie w szczęściu  rodzinnem. 
W głównej roli piękna i pełna wy- 
razu Mary Astor oraz rasowy 
„ciemny charakter* Ben Bard. 
„Panienka we fraku“ jest wesu 
łą komedją, gdzie po wielu arcyza- 
bawnych sytuacjach młoda i pei- 
na życia dziewczyna unika zręcz- 
nych sideł uwodziciela, by  połą- 
czyć swe losy z tym, którego ko- 
cha prawdziwie. W roli głównej 
Madge Belamy, która podbija 
swym humorem i temperamentem 


CAPITOL „Tancerka“ z Dolores del Rio 


Dolores del Rio 
magnesem, który ściąga do wrót 
kino-teatrów tłumy wielbicieli, 
żądne widoku swej ulubienicy, Do 
niedawna jeszcze będąc w cieniu 
zajaśniała naraz wspaniałym bla- 
skiem ta gwiazda na firmamencie 
filmowym. Nie dziwnego — uroda 
jej mieszanina hiszpáúsko - me- 
ksykańskiej piękności, rasowe, nie 
zwykle subtelne rysy, postać cała, 


jest ostatnio 


która tańczy w takt przeżywanych 
wrażeń predysponują ją do roli 
„Tancerki* — jej piękne nogi są 
jakby stworzone do pląsów, zaś 
pełne zrozumieeia i uczucia odda- 
nie tragicznych przeżyć na tle re- 
wolucji rosyjskiej stanowią wspa 
nialą kreację. Jej partnerzy, przy- 
śtojny Charles Farrel i Iwan Li- 
now wywiązują się dobrze ze swe 
go zadania. 


Ko usłyzcymy dziś pr. _. radjo? 


Warszawa, 1395 m. 

12,05 — 12,50 Koncert z płyt 
gramofonowych. 

16,15 „Kącik artystyczny LSG“, 
Występ p. Stan. Karlińskiej, art. 
teatru „Morskie Oko*. 

16,30 — 17,15 Słuchowisko dla 
dzieci z Krakowa. 

17,25 „Przechadzki 
po Warszawie“ wygl dr.. Marjan 
Henzel. A rag 

18,00 Nabożeństwo z Ostrej Bra- 
my w Wilnie, 


artystyczne 


19,00 Komunikat Tow.  Zachę- 
ty do hodowli koni w Polsce". 

20,05 „Polnische Wirtschaft — 
wygłosi prof. Aleksander Janow- 
ski. 

20,30 Koncert wieczorny. Muzy 
ka lekka w wykonaniu orkiestry 
P. R., Ireny Karskiej (sopran), 0- 
raz Władysława Waltera (recyra- 
cje), 


. 22,45 —23,45 Muzyk» Iki 7 


„Oazy“. 
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EJIBIDZIE BIE 


Dziś 
o 


Jutro, dnia 8-go b. m. 
o godz. 11 przed poł. 
PORANEK MUZYCZNY 


Rapsodia Węgierska 


Zwiększona orkiestra symfoniczna 


Specjalnie bogato dostosowana ilustracja muzyczna i wy- 
konanie przed rozpoczęciem każdego » 
Liszta uczyni na widzu potężne wrażenie. 


Dziś, o g. 
1-ej wiecz. 


z 830. w. WYSIODY Artystów 
PORAJ-PORECKA Jadwiga Wieranska 


śpiewaczka operowa 
wa- 


owrót tramwajami do 11-ej 


seansu „Rapsodji 


Kino „CAPITOL“. 


BEDZUNEZEZAREEJNNEZCZBANDKNORZEZZAWOZCANAZNKEK 


| gd 
APAIEZEDCZC 


pod dyr. 

R. TELGA, 
z Kabaretu 
„ Metropol * 


koncert Popularny 


tańce charakter. 

dorosłych zł. 1 zł 
młodzieży 50 gr. 
zapewniony. 


Ceny zniżone! ?.* 


„GŁOS PORANNY” 


ŁÓDŹ 
f września 1929 roku 


GŁOS SPORTÓW 


„GŁOS PORANNY” 


ŁÓDŹ 
7 września 1929 roku 


Jeszcze jeden kwiatek organizacyjny Fe 


w IE biegu kolarskim dookoła Polski 
Wyścig kolarski z rewolwerami w reku! 


Przed kilku zaledwie dniami 
poruszaliśmy na tem miejscu 
„ideową“ pracę warszawskich 
macherów kolarskich. Dziś 
znów, po rozmowach, przepro- 
wadzonycz przez nas z szere- 
giem wybitnych osobistości, pra 
cujących na gruncie łódzkim, 
jak również z zawodnikami, 
którzy brali udział w biegu do- 
okoła Polski, zmuszeni jesteś- 
my zabrać głos w tej drażli- 
wej sprawie. Poruszamy ją po- 
wtórnie, nie goniąc za tanią sen 
sacją a chcąc zainteresowanym 
wskazać błędy, których dalej 
tolerować nie powinno się. 

W specjalnym wywiadzie, o- 
publikowanym przez nas, as 
Unionu, Kołodziejczyk, mówił 
o szkodliwej organizacji biegu, 
przemyślanej w najmniejszych 
szczegółach w ten sposób, by 
zawodnikom niewygodnym u- 
trudnić jazdę i walkę z pupi- 
lami warszawskimi, którzy zwy 
ciężyć musieli, gdyż tak chcielt 
wszechmogący panowie orga- 
nizatorzy. 

Nie do wiary 
wprost, że zawodniey prowin- 
cjonalni, po całodziennej jeź- 
dzie nie otrzymywali wieczora- 
mi dostatecznego wyżywienia, 
a chcąc udać się sytymi na spo- 


wydaje się 


czynek, zmuszeni byli podra- 
biać kartki do bufetu, aby o- 
trzymać jakąś porcję, czy też 


jeszcze jedną szklankę herba- 
ty!!! 

Sa to jednak, zdaniem panów 
ze stolicy, drobne wypadki, © 
których nawet nie warto wspo- 
minać. Mają oni rację, w po- 
równaniu z tem, co działo się 
na szosie są to rzeczy błahe, bez 
znaczenia. 

Ciernista droga puszczy Biało 
wieskiej była terenem wyda- 
rzeń, nie spotykanych w dzie: 
jach sportu. Bohaterami byli 
tu oczywiście - znów panowie 
warszawiacy, kierujący organi- 
zacją biegu. Poprawiający swą 
formę z każdym dniem łodzią- 
nin Kłosowicz wykazał na tym 
etapie swój lwi pazur. Tuż za 
Prużanami  Kłosowicz minął 
swych przeciwników i po uda- 
nej ucieczce pozostawił ich o 
pięć kilometrów w tyle. Towa- 


Ciężka waga ma głos! 


Francuz Maurice Griselle (na lewo) spotka się niebawem 
z niemcem Ernestem Rósemanem (na prawo). 


rzyszące dotychczas kolarzom 
auto łódzkie chciało i teraz 
zgodnie z przepisami, minąć 
czołową grupę, aby jechać tuż 
za Kłosowiczem. „Na przeszko- 
dzie stanęło jednak kierownic- 
two biegu i kolegjum sędziow 
skie, które auta łódzkiego prze 
puścić nie chciało. Dopiero re- 
wolwery w rękach łodzian były 
argumentem skutkującym i gro 
źnem dla- warszawiaków ostrze 
żeniem.  Kłosowicz zwyciężył 
mimo heroicznych. wysiłków 
kierownictwa biegu. 

Rzeczą ogólnie wiadomą jest, 
iż sędziowie sportowi niezawsze 
są bezstronni. Stronniczość swą 
starają się jednak ukryć. Pano- 
wie sędziowie w biegu dookoła 
| tac 


| złu. 


Polski zupełnie otwarcie fawo- 
ryzowali pewną część zawodni 
ków z oczywistą szkodą pozo- 
stałych, rzecz zrozumiała, kola- 
rzy prowincjonalnych. Nama- 
wianie Michalaka do dalszej jaz 
dy i żywszej walki, a innych 
kolarzy do wycofania się z bie- 
gu nie powinno, zdaje się, na- 
leżeć do obowiązków jury. 
Fakty powyższe wraz z poda 
nemi już przez nas uprzednio, 
zdaje się, zupełnie jasno wyka- 
zują jacy ludzie znależli się na 
czele polskiego sportu kolar- 


skiego. Czystka generalna i to 
jaknajprędsza zaradzić może 


Gol. 


na dziś 


endarzyk Sportowy 


i jutro 


-Partija Nr. 16 


Początek Reti'ego 
Grana w turnieju o mistrzostwo 
Niemiec w Duisburgu w lipcu 
„r. b 


T. b. 
Białe - Bliimich Czarne-K.Ahnes 


1. Sgl—18 5g8—16 
2. c2—c4 SCW 

| g2—g3 —dE 
4 Ro h3 c71—c6') 
5. ©4:d57) e6:d5 

6. d2—d4 Sb8—e6') 
7. GHH—g2  Dd8—b6 
8. 0—0? c5:d4 

9. GGel—b2 Gf8—c5 
10. Sbl—a£  Ge8—15 
11. Sa3—c2 Gf5:c2) 
12. Ddi:c2 0—0 
13. a2—a3 a1—a5) 
14. Wal—dl  Wf8—e8/) 
15. Wdl—d3 Wa8—c8! 
16. Wfl=cl  Sf6—e4®) 
17. Gb2:d4') Ge5;:d4 
18. S18:d4 Sc6:d4! 

Białe poddały się”) 
Uwagi. 


1) Ahnes wybiera ten sam 


W dniu dzisiejszym i jutrzej-| rzyskie. Boisko Poznańskiego, go |system konstrukcji, co w partii 
szym odbędą się następujące im- | dzina 16,80 Poznański — Gentle- |P. Frydman — D. Daniuszews 


prezy sportowe: 
SOBOTA 


man. 


Kolarstwo: 100 - kilometrowy 


Piłka nożna: Boisko WKS godz. bieg szosowy Tow. Zwol. Sportu. 


1430 Hakoah II 
Przedmecz rezerw; 


Widzew IL. 
godz.  16-ta 


U .R. II. Przedmecz rezerw. godz. 
16-ta Kadimah I — TUR I. Mistrzo 
stwo klasy B. boisko ŁKS, godz. 
16-ta Jutrzenka — Gentleman. Mi- 
strzostwo klasy O. 


NIEDZIELA 

Piłka. nożna: boisko ŁKS. godz. 
9-ta SSKM. II — Hasmonea II. 
Przedmecz rezerw. Godz. 1l-ta — 
S5KM I — Hasmonea I.. Mistrzo- 
stwo klasy B. godz. 16-ta Warsza- 
wianka — ŁKS. Mecz o mistrzo- 
stwo ligi. Boisko przy Wodnej go 
dzina 11-ta Poznański — Zjedno- 
czone. Mistrzostwo klasy ©. Boisko 
ŁKS. godz, 16-ta Huragan — 
Geyer. Mistrzostwo klasy C. Boi- 
sko Geyera godz. 16-ta Głuchonie- 
mi —. Oratorjum. Mistrzostwo kl. 
C. Boisko Widz. Man. godz. 10-ta 
ŁTSG — Union. Spotkanie towa- 


(partja Nr. 3 działu szachowego 
„Głosu. Porannego“). i 

2) Identycznie zagrały białe 
i w wyżej wymienionej partji, 
dążąc do słynnego wariantu Ru- 


Gry sportowe: spotkania w ko- | binsteina, gdzie goniec z g2 a- 
Hakodh I — Widzew I -Mistrzo- |Szykówkę, siatkówkę i hazenę o- |takuje punkt d5. 

stwo klasy A. Boisko przy ul. Wod | "37 zawody bokserskie na otwar- 
nej godz. 14,30 Kadiniah II — T.| ciu boiska KI. Sp. Poznański. 


Prowincja: W sohotę na boisku 
Burzy w Pabjanicach / Sztern 
Kruschender. _ Mistrzostwo — klasy 
C. W niedzielę na boisku Kruschen 
der godz. 11-ta Turyści Ib — P. 
T. ©. Mistrzostwo klasy C. godz. 
16 Sokół II Burza III Boisko Burzy 
Burza — Bieg. Spotkanie towarzy- 
skie. 


W kraju: 


tletyczhe x udziałem  Nurmiego. 
Mecz ligowy Polonią — Legja. 


W Poznaniu mecz ligowy Warta 
— Cracovia. 


W Krakowie mecz ligowy Wi- 
sła — Pogoń. 


W Królewskiej Hucie mecz ligo 
wy Ruch — Garbarnia. 


We Lwowie mecz ligowy Czar- 


| ni — IFC. 


Bieg kolarski 


o nagrodę magistratu 
m. Łodzi 


W dniu jutrzejszym odbędzie 
się w Krzywiu pod Łodzią dorocz 
ny wyścig kolarski na trasie 100 
klm. o nagrodę przechodnią magi- 
stratu m. Łodzi. Bieg urządza Tow. 
Zwol. Sportu Do- biegu zgłosili u- 
dział najwybitniejsi szosowcy łódz 
cy. 


Dzisiejsze mecze 

w piłkę koszykową 
W dniu dzisiejszym o godz. 16 
po południu odbędzie się na bo- 
isku przy ul. Nawo - Targowej 24 
interesujące spotkanie w piłkę ko- 


szykową. Ponieważ zmierzą się czo 
lowe zespoły  koszykowe 


— |w ocenie pozycji. 


W Warszawie zawody  lekkoa- | gurę się wymi 


3) Tu drogi się rozchodzą, 
gdyż  Daniuszewski grał tu 
b7 -b6. 

4) Nie przeoczenie, lecz błąd 
Białe ofiaru- 
jąc piona d4, mają najlepszą 
nadzieję, że go odegrają, a w 
dodatku -jeszcze chcą blokować 
izolowanego piona dő i odtrzy- 
mać doskonałą grę. Lecz strata 
tempa (b2—b3) daje mistrzowi 
Niemiec okazję do szybkiej mo- 
bilizacji figur i bardzo energicz- 
nego wykorzystania sytuacji. 

5) Naturalnie! Atakującą fi- 
ienia. 

6) Bezwzględnie trzeba zabro- 
nić. b3—b4. 

7) Teraz białe mają dwa sła- 
be punkty e2 i d3. 

8) Czarne mają doskonałą grę: 
wszystkie ich figury żyją! 

9) Białe odegrały nareszcie 
pionka d4, ale... za jaką cenę! 

10) Nie wolno 19. D:b8, gdyż 
nastąpi Sd4:62, 20. Kgl—hl 
(20. Kf1, D:f2x), Se4:f2x. Ta- 
bleau ! - 


Zakończenie partji Nr. 3. 


Turniej o mistrzostwo Niemiec. 
Duisburg, r. b, 
Białe: Helling Kf5, Weg, 
pionki: e3, d4, c5, b6(6). 


Czarne: Babel. Ki7, We7, 
pionki: e4, d5, e6, b7(6). 
"1. Wc8—b8  Kf7—g?*) 

2. Wb8:b71  Wf7:b7 

3. Kió—e5  Kg1—18 

4. Ke5—d6  K18—e8 

5. Kd6:c6 Wb7—b8 

6. Kcó—c7  Wb8—d8 

1. b6—b7 Wd8—d7 + 

8. Ke7—b6  Wd7—d8 

9. ch—e6 Poddał się. 


SZACHY 
pod redakcja D. Danio  |"m m 


*) Bardzo ciekawa pozycja. 
Nie pomogłoby i 1... We7—d7, 
na co mogłoby nastąpić 2. 
Kf5—e5! (aby na Wdl—e7+ 
grać teraz 3. Ke5—d6) Z.. 
Ki7—ef!, 3. Wb8—g8!! (Decy- 
dujące tempo!) 8... KeT—17, 4. 
Wg8—h8 (Na Kg7 znów Wb8 
i W:b7), 4... Kf7—e7" 5, Wh8—b8 
i wygrywają (5...Kf7, 9. W:b7) 

Zadanie Nr. 10. 
Dr. A. Kraemer. 

Białe: Kgó, Wdó, Wd8, Sb6, 
Se6, Gbl, pionki: h3, b7, d2(9). 

Czarne: Ke6, Wc2, Sa7, S15, 
Gb8:Ge8, pionki: h4, e7, b3, 
b2(10). 

Mat w 3-ch posunięciach. 

Końcówka Nr. 10. 

Dr. K. G. Wiirzel. Wiedeń. 

Biale: Kb7, Grg3, pionki: a2, 
b3, e6, d4(7). 

Czarne: Kd, Wa, Gg4, pion 
ki: a3, d7(5). 

Białe zaczynają i remisują, 


Mistrzostwo Holandji znowu 
zdobył dr. Maks Euwe 8 i pół 
(przed Landauem i Weeninkiem 
7, Boschem 6 i pół, Lomanem 
i Dawidsonem 4, Ollandem 38 i 
pół, Geusem 3 Staatem 1 i pół i 
Mulderem 0). 


Sprostowanie. 
Zadanie Nr. 9. R. Mayer. 
Białę: Kdl, Weg, Wt3(3). 
Czarne: Kal, Wbl, Gel, pion 

ki: a7, b2, a2, d2(7). 
Mat w 5-cių posunięciach. 


- Pusz  sfartuje 
w Warszawie 


W dniu jutrzejszym odbędą się 
na torze dynasowskim zawody ko 
larskie dla sprinterów i w ' biegach 
za motorami. W zawodach tych 
weźmie udział też łódzianin Pusz, 
który między innemi startować bę 
dzie w meczu z mistrzem stolicy 
Podgórskim. Mecz ten odbędzie się 
na przestrzeni 800 mtr. (dwa okrą- 
żenia toru) i będzie rewanżowem 
spotkaniem za porażkę odniesioną 
przez warszawianina w ubiegłym 
miesiącu na zawodach w Łodzi. 


Bieg pań na przełaj 


Zarząd okręgowego związku 4- 
tletycznego, na czele którego stoi 
od lat prezes p. Kordasz, wykazu- 
je w roku bieżącym niezwykłą ru- 
chliwość. Wszelkie imprezy prze- 
prowadzane są zgodnie z  ułożo- 
nym na początku roku kalenda- 
rzykiiem. f 

W nadchodzącą niedzielę staną 
znów na starcie najlepsze łódzkie 
lekkoatletki, które walczyć będą 
o tytuł mistrza okręgu w biegu na 
przełaj. 

Bieg odbędzie się w Pabjani. 
cach, a organizuje go z polecenia : 
ŁOZLA, tamtejsze stowarzyszenie 
„Kruszender*. 


EC ZR ZE R ZETOAA OKR ZK O TYT 


wszczął Polski związek towarzystw kolarskich 


Jak wiadomo pewna. część pra- 


Łodzi | sy krajowej zarzuciła niektórym u 
przeto walka będzie miała chara: | czestnikom biegu kolarskiego do- 
kter nieoficjalnego mistrzostwa Ło | okoła Polski 
dzi. Zmierzą się następujące zespo | mienione są nawet premje pienięż- 
ły: Hertha — ŁTSG i ŁKS —|ne jakie pobierali zawodnciy od 
Tryumf. 


zawodowstwo, Wy- 


poszczególnych firm .rowerowych. 


W związku z tem dowiadujemy się 
że Polski Zw. Tow. Kolarskich 
wszczął dochodzenie przeciwko ko 
larzom, na których padło podejrze 
nie pobierania pieniędzy. Sprawa 
ta znajdzie epilog na walnem zgro 
madzenin Polsk .Tow. Kolarskich. 


ŁODŹ 
7 września 1929r. 


sytuacja w kranży 
kaloszowej 


Jak nas informują ze źró- 
deł fachowych, ubiegły sezon 
przyniósł dotkliwą klęskę kup- 
com tej branży. Wobec pomyśl- 
nych bowiem rezultatów w sez. 
1926-7 kupcy w ubiegłym sezo- 
nie lekkomyślnie poczynili wiel 
kie obstalunki w fabrykach, 
obawiając się możliwości braku 
towaru na rynku, jak to miało 
miejsce w sezonie 1926-7. 


szereg jednak fabryk założo- 
nych w tym czasie w kraju i 
intensywna ich fabrykacja wy- 
tworzyły nadprodukcję. w kon 
sekwencji czego musiały naste- 
pować bezwzgledne zrfńżki cen i 
to niejednokrotnie w sezonie, 
a co za tem idzie strata dla 
tvch kupców, którzy posiadali 
duże zapasy towarów, poczy- 
nione przed sezonem po cenach 
znacznie droższych, niż sprze- 
dawali ich konkurenci, zakupu 
jacy towar w czasie sezonu w 
miarę potrzeby, pozatem zapo- 
trzebowanie na towar przez 
konsumentów było małe, wsku 
tek opóźnionego i krótkiego 


sezonu, 
Teraz na początku sezonu 
1929-30 warto zwrócić uwagę 


kupców, aby nie robili zapasów 
kaloszy i śniegowców tak lek- 
komyślnie, jak to czynili w u- 
biegłym sezonie, gdyż nie ma o- 
bawy, aby się okazał brak to- 
wart. 


Zaznaczamy, iż pozostałości 
ż ubiegłego sezonu są olbrzy- 
mie, a farbyki nie licząc się z 
posiadanym zapasem towarów, 
kontynuują gorączkową pro- 
dukcję na zbliżający się sezon, 
chociaż przywóz towarów z za 
granicy jest również bardzo 
znaczny. Wobec tak niezdrowe 
go objawu masowej nadpro- 
dukcji, trzeba liczyć na różnego 
modzaju niespodzianki oraz mo 
żliwe zniżki cen. Jasnem jest, 
że w tych warunkach kupcy, 
którzy by pocz$ynili jakieś wię- 
ksze zapasy na sezon, naraziliby 
się na poważne straty w cenie 
oraz w ewentualnem  przetrzy- 
maniu towarów do następnego 
sezonu, pozatem częste zmiany 
fasonów nawet w połowie sezo 
nu przyczyniają się do obniże- 
nia cen nagromadzonego jesz- 
cze przed sezonem towaru, po- 
mijając to, że sezon w tej bran 
ży trwa zaledwie przez paździer 
nik i listopad, czasami bywa on 
opóźniony, bywa również i 
krółszy. 


Z tych wszystkich względów 
trzeba spokojnie i w miarę po- 
trzeby koniecznej zaopatrywać 
się w towar na warunkach ta. 
kich, jakie są w możliwościach 
tej branży wykonalne. 


Niezdrowym również obja- 
wem jest, że hurtownicy sprze- 
dają wyroby kaloszowe taniej, 
niż fabryki od 5 proc. do 8 pr., 
a ło tylko dzięki temu, że fa- 
bryki udzielają dość dużych 
opustów w zależności od ilości 
zakupionych w sezonie tows- 
rów. 


PROFESOR 


Slanistaw MANSTEIN 


po powrocie 


wznowił lekcja gry fortepia- 
nowej. 


Zapisy od 4—6, 
Traugutta 12, fronf HI p. 


GŁOS HANDLOV 


miejednolifenastrojenarynkułódzkim 


Przemysł znowu dąży do niebezpiecznej nadprodukcji 


Rynek włókien. Łodzi znaj- 
duje się w okresie sezonowym. 
Zakupy wykazały pewne zwięk- 
szone tempo, zwłaszcza w dzia- 
le tkanin bawełnianych. Popra- 
wa wypłacalności wpłynęła na 
ogólne polepszenie się nastro- 
jów tej branży. Nałeży jednak 
bezwzględnie przestrzec fabryki 
przed nadmiernem uruchamia- 
niem, gdyż niektóre _ przedsię- 
biorstwa po okresie redukcji 
mają znowu na to wielką chęć. 
Przeruchamianie jest podstawo- 
wym błędem i może się znowu 
w sposób tragiczny odbić na cą- 
łokształcie sytuacji. Przemysł 
musi się wreszcie zacząć liczyć 


z potrzebami rynku, gdyż w 
przeciwnym razie tworzą się 
bardzo poważne komplikacje, 


grożące nieobliczalnemi następ- 
stwami. Sytuacja handlu hurto- 
wego jest niewyjaśniona Ruch 


w towarach zimowych nie jest 
zbyt znaczny, gdyż ciepłe po- 
gody sprzyjają raczej tranząk- 
ejom towarami letnimi. Ceny po 
zostały na poziomie z roku u- 
biegłego. Wypłacalność klijente 
li również į tutaj uległa popra- 
wie. 


Poważnym czynnikiem, hamu- 
jacym eksport jest niewątpliwie 
niezrozumiałe karygodne wprost 
stanowisko władz kolejowych, 
które odmawiają wagonów dla 
eksportu. W ten sposób zapo- 
czątkowany pomyślnie eksport 
do Rumunji natrafił na nieprze- 


zwyciężoną wprost przeszkodę 
techniczną. 
Władze kolejowe bowiem, 


'jak to już zwracaliśmy uwagę, 
[nie podstawiają wagonów dla 
eksportu, skutkiem czego ol- 
| brzymie ilości towarów, zaku- 


pionych przez zagranicznych 
odbiorców nagromadziły się na 
składach. Kryzys w branży ni- 
cianej daje się odczuwać bar- 
dzo wydatnie. Obroty bardzo 
poważnie spadły, a w handlu 
panował zastój. Szereg firm 
przerzucHo się na inne branże, 
Warunki płatności uległy po- 
gorszeniu, a protesty w tej 
branży nie zmniejszały się. O- 
statnie dni przyniosły pewne od 
prężenie. Ujemnym czynnikiem 
jest silna konkurencja oraz im- 
port produktów rosyjskich, któ 
re przy pomocy cen dumpingo- 
wych wkroczyły na rynek pol- 
ski. Różnice cen gotówkowych 
i kredytowych dochodzą do 25 
proc. Dotychczasowe kredyty 
6-miesięczne redukowane są o- 
becnie do 3 miesięcy. 


Rozpędzanie machiny produkcylne; 


grozi przemysłowi łódzkiemu niebezpiecznemi komplikacjami 


Pierwsze, nieznaczne zresztą, 
oznaki ożywienia na rynku 
łódzkim spowodowały w prze- 
myśle dążenie do rozrzeszenia 
produkcji. Jest to objaw niebez 
pieczny, który nie po raz pierw 
szy grozi przemysłowi łódzkie- 
mu fatalnemi następstwami. 

Musimy sobie zdać sprawę z 
tego, że kryzys, jaki przemysł 
włókienniczy przechodzi, nie 
wykazuje tendencji słabnącej. 
Analiza stosunków wykazuje 
przedewszystkiem, iż niezmier- 
nie krytyczne trudności, z kłó- 
remi walczy obecnie przemysł 
włókienniczy, posiadają głębsze 
i organiczne przyczyny, a chwi- 
lowa poprawa' sytuacji tego 
przemysłu nie rozwiąże bynaj- 
mniej skomplikowanego zaga- 
dnienia przewlekłego i struk- 
turalnego kryzysu włókienn)- 
czego. 

Z powodu niedostatecznej i 
silnym fluktistjom ulewa jącej 
siły vabywczej rvnku włók ev- 
nictwo nie mogło uniknąć trud- 
nos”; zbytin Ścisł2 dostosawa- 
nie produkcji do rozmiarów 
faktycznego rynku było prze- 
ważnie niemożliwe, gdyż nie- 
wielka korfsumpcja materjałów 
włókienniczych nie posiada 
równomiernego napięcia, lecz 
wykazuje gwałtowne i niedają- 
ce się przewidzieć skoki. 

Przemysł włókienniczy więc 
narażony jest na bezustanne nie 
spodzianki, utrudniające ilościo 
we regulowanie rozmiaru pro- 
dukcji Przemysł musi jednak 
pod groźbą najpoważniejszych 
komplikacji kontynuować pra- 
Ezerrrrrwe 


A 


|dukcję pomimo kryzysu, gdyż 
|tylko w ten sposób może sobie 
zapewnić dopływ nowych środ- 
ków obrotowych. To znów po- 
ciąga za sobą w okresach gor- 
szej konjunktury konieczność 
wyprzedawania towarów po ce- 
nach i na warunkach podważa- 
jących jego rentowność. 

W ten sposób charakteryzuje 
genezę kryzysu memorjał izby 
przemysłowo - handlowej, w 
którym czytamy w dalszym cią- 
gu m. in. 

Wyłoniło. się zjawisko anor- 
malnego przedłużania terminów 


Płafności podafkowe 


-w miesiącu wrześniu 


Podatek przemysłowy od o- 
brotu osiągniętego w sierpniu 
1929 roku przez _przedsiębior- 
stwa prowadzące prawidłowe 
księgi handlowe I i II kategorji 
handlowej i I do V kat. przemy- 
słowej oraz przedsiębiorstwa 
sprawozdawcze płaci się do 
15 września w terminie zaś ul- 
gowym do 29 b. m. 


Podatek od kapitałów i rent: 
potrąca się przy każdej wypła- 
cie proc. oraz wygranych i wpła 
ca się do kas skarbowych w 
przeciągu 14 dni, licząc od ter- 
minu płatności procentów wzgl. 
w ciągu 14 dni po zamknięciu 
rachunków. 


Wełniarze wykorzystują 
koniunkturę 


Ceny nie uległy zniżce pomimo spadku 
cen przędzy. 


Właściwy sezon w  wełnie 
od paru dni się rozpoczął, 
Zjazd kupców jest dość znacz- 
ny, a w przyszłym tygodniu o- 
czekiwane jest zawarcie wię- 
kszych tranzakcji. Ceny kształ- 
tują się na poziomie z roku t- 
biegłego. Jest to do pewnego 
stopnia zjawisko dziwne, gdyż 
ostatnio mieliśmy do czyniena 
zę zniżką cen surowca. Widzimy 
więc, że i wełniarze starają się 
wykorzystać konjunkturę. Wa- 
runki pokrycia przy tranzak- 


cjach są indywidualne. Weksle 
długoterminowe nie zniknęły z 
horyzontu i kształłują się w 
granicach około 8 miesięcy. Je- 
żeli chodzi o wytyczne na dəl- 
szą przyszłość to przedstawia ją 
się one dość pomyślnie, głównie 
z powodu nikłych zapasów u 
hurtowników oraz dzięki reduk 
cjom pracy, które uniemożli- 
wiły nagromadzenie w nad- 
miernych ilościach towarów. 
ar. 


weksłowych i niezmiernie wiel- 
ka rozpiętość skonta, udzielane- 
go za zapłatę gotówkową. 

W tych trudnych warrmnkach 
z wyjątkową uciążliwością go- 
dzą w przemysł włókienniczy 
niedomagania naszego wadliwie 
skonstruowanego systemu po- 
datkowego. Zły system podatko 
wy w parze z przerostem Świad 
czeń społecznych dotkliwie na- 
raliżuje proces odbudowy znisz 
czonych kapitałów obrotowych 
włókiennictwa. 

Ten całokształt czynników 
charakteryzuje dotkliwy i prze- 
wlekły kryzys strukturalny włó 
kiennictwa. 

Przemysł pamiętać winien, że 
rozpędzanie machiny produkcyj 
nej stanowi bardzo poważne nie 
bezpieczeństwo. 

R. 


„ES PONE 


ŁODŹ 
7 wrze RE 
EU — AB 
$ a> 


IMIE PENN 


Ceduła giełdy pieniężnej 
w arszawsSkiej 
DEWIZY 
Warszawa, <go wrzęśni 

Belgja. 128,06 

Kopenhaga 237,35 

Londyn 43,23 

Nowy Jork 8,90 

Paryż 34.90 

Praga 26,39 i trzy czwarte 

Szwajcarja 171,67 i pół 

Włochy 46,64 

Wiedeń 125,55 i pół 

Słabsza dewiza na Londyn, zapo 
trzebowanie nieco mniejsze, Dolar 
w obrotach prywatnych 8,886 w 
pmaceniu; rubel złoty 4,63 w płace 
nin, gram czystego złota 5,0244. 

PAPIERY PROCENTOWE 

4 proc, poź, inwestycyjna 118,23 
118,50 

5 proc. państw. poź. premjowa 
dolarowa. 60.00 

6 proc. poż. dolarowa 83,00 

8 proc, L. Z. Banku Gosp. Kraj 
54,00 

8 proc. oblig. Banku Gosp. Kraj, 
34,00 

T proc. L. Z. Banku Gosp. Kraj, 
83,25 

7 proc. eblig. Banku G. K, 83,23 

8 proc L. Z. Banku Rolnego 
94.00 

4 i pół proc, L. Z. ziemskie 48,75 

8 proc. L. Z. m. Warszawy 66.75 
66,50 

8 proc. L. Z, m. Lublina 59.00 

AKCJE 

Bank Handlowy 117,00 

Bank Polski 166,00 

Bank Zw. Sp. Zar. 78.50 

Elektr. Dąbrow. 90,00 

Elektryczność 55,00 

Węgiel 66.00 

Norblin 143.00 

Parowozy 25,50 

Starachowice 26,50, 

Z papierów państwowych moc- 
niejsze obie pożyczki premjowe. 
Z listów zastawnych słabsze 8 
proe. m. Warszawy. Dla akcji ten 
dencja niejednolita. 


Zaległości 


za lata 


Zgodnie z ustalonym 
wydział podatkowy planem 
ściągania zaległości pođatko- 
wych za lata 1924, 1925, 1926 i 
1927 — w dniu 15 b. m. upły- 
wa prekluzyjny termin udziela- 
nia ulg podatkowych przy 
wpłacaniu powyższych należno 
ści podatkowych. 

Po tym terminie nie będzie 
udzielane rozłożenie na taty — 
odroczenie terminu wpłaty i nie 
będzie stosowany ulgowy pre- 
cent za zwłokę (1% w stosunku 
miesięcznym). 

Pragnący uzyskać  jakiekol- 
wiek ulgi przy spłacie należao- 
ści podatkowych za lata 1924— 
1927 włącznie, winni zgłaszać 


przez 


ubiegłe 


podania do wydział1 podatko* 
wego w nieprzekgfaczalnym ter 
minie do dnia 15 września, o ile 
nie zostały w toku postępowa- 
nia egzekucyjnego wyznaczone 
wcześniejsze terminy zapłaty * 
licytacji. 

Co się tyczy należności z ty- 
tułu p”datk i lokałowege za po- 
wyższe lata od mieszkań robotni 
czych (jedno i dwnizbowych), 
to pzieaci winni zęłusić się do 
wydziała podatkowego, który 
wydeleguje  kom'słę. celem 
stwierdzenia stane majątkowe- 
go płatnika a w wypadkach 
przeprowadzenia hkezowocnego 
zajęcia — należność podatkowa 
zostanie umorzona. 


Odroczenie wypłat 


firmie M. Gołębiowski 


Wydział handlowy sądu okrę 
gowego pod przewodnictwem s. 
o. Lewiekiego w asyście s. h. 
Grossa i Sachsa rozpoznawał 
sprawę Mojżesza Gołębiowskie- 
go hurtowy skład odpadków, 

W podaniu swem Gołębiow- 
ski prosi a odroczenie mu wy- 
płat na trzy miesiące. Tak wy- 
nika z motywacji podania tego, 
firma ta egzystuje już na tere- 
nie Łodzi od 11 lat, odznacza- 
jąc się solidnością, jednak woj- 
na i ogólny kryzys przemysłe- 


wy odbił się fatalnie na Intere- 
sach firmy, 

Jak wynika z podania, fir 
ma posiada ną składzie towaru 
na sumę 187.232 zł, passywa 
wynoszą zaledwłę 109,392 zł. 
Wierzyciele wzmiankowanej 
firmy nie chcą się zgodzić na 
dalszą prolongatę należności » 
tytułu wekslowego. Sąd przy 
chylił się do podania petenta | 
odroczył mu wwmłaty na trz! 
miesiące. (p) | 


Da | —— 


Do skt. 
Nr. 586-1929 r. 


Ogłoszenie. 


Komornik Sądu 
Grodzkiego w Ło- 
dzi, Tomasz Cho- 

rzelski, 

zamieszk. w Łodzi, 
przy ul. Sienkie- 
wicza 67, na zasa 
dzie art. 1030 U. 
P. C. ogłasza, że 
w dn, 14 września 
1929 r.od g.10 r. 
we wsi Jerwonice 

gm. Puczniew, 
pow. łódzkiego 
odbędzie się sprze 
daż z przetargu 

p A ru- 
chomości, należą- 
cych do Józefa 

Łuczaka 
i składających się 
z krowy, wozu ro 
boczego i 2 koni, 
oszacowanych na 
sumę zł. 1280.— 


Łódź, d. 26.8.29 r. 


Komornik: 
T. Chorzelski. 


Do akt. 
Kr. 1265-1929 r. 


Ogłoszenie, 


Komornik Sądu 
Grodzkiego w Ło- 
dzi, Tomasz Cho- 

rzelski, 
zamieszk, w Łodzi, 
przy ul. Sienkie- 
wicza 67, na zasa 
dzie art. 1030 U. 
P, C. ogłasza, że 
w dn, 13 września 
1929 r. od godz 
10 rano w Łodzi 

przy ul. 

Zawadzkiej 37, 
odhędzie się sprze 
daż z przetargu 

publicznego ru- 
chomości. należą 
cych do Salomei 
i Borysa'Lewstein 
i składających się 

z mebli, 
oszacowanych na 
sumę zł. 400.— 
Łódź, d. 19.8.29 r. 


Komornik: 
4% PARTERS, 


Do akt. 
Nr. 1322 | 1929 r. 


Ogłoszenie. | Ogłoszenie, 


Komornik Sądu 
Grodzkiego w Ło- 
dzi, Tomasz Cho- 
rzelski, zamiesz* 
kały w Łodzi przy 

ul. Sienkiewicza 
67, na zasadzie 
art. 1030 UPC. 
ogłasza, że w dn. 
12 września 1929 r. 
od godz. 10 rano 
w Łodzi, przy ul. 

Cegielnianej 22 
odbędzie się sprze 

daż z przetargu 

publicznego ru- 
chomości, należą- 
cych do Szyji 
Kuśmiraka 
iskładających się 
z urządzenia skle 
powego, 24 bute- 
lek soku, 15 klg: 
czekolady i 30 klg. 
karmelków, 
oszacowanych 
na sumę 
ZŁ 1790.— 
zgodnie z art. 1070 
U. P, C. niżej ce- 
ny szacunkowej, 


Łódź, dn. 16.8.29 


Komornik 
T. Chorzelski 


JĄ 


REGULACJ 


A 


EN 10, 


Dr. med. 


STOMATOLOG 


chirurgja szczęk, jamy ustnej 
i plastyka, 


RENTGENODIAGNOSTYKA. 
Ordynuje 3—7 
ul. Piofrkawska 154, — Tel, Z7-/.. 


Do akt. 
Nr. 1120-1929 r. 


Ogłoszenie. 


Komornik Sądu 
Grodzkiego w Ło- 
dzi, Tomasz Cho- 
rzelski, zamiesz* 
kały w Łodzi przy 
ul. Sienkiewicza 
Nr. 67, na zasadzie 
art. 1030 UPC. o- 
głasza, że w dn. 
13 września 1929 r. 
od godz. 10 rano 
w Łodzi, przy ul. 

Zachodniej 54, 

odbędzie się 
sprzedaż z prze- 
targu publicznego 
ruchomości, nale- 
żących do firmy 

„Sz. Flattau* 

i składających się 
z mebli, 
oszacowanych na 
sumę Zł. 550— 


Łódź, dn. 30.8-29 


Komornik 
T. Chorzelski 


Do akt. 
Nr. 2384-29 r. 


Ogłoszenie. 


Komornik VI re- 
wiru Sądu Grodz- 
kiego w Łodzi, 
Leon Wąsowski, 
zamieszkały w Ło- 
dzi. przy ul. 
fólczańskiej 10, 
na zasadzie art, 
1080 U. P.C. o- 
głasza, że w dniu 
26 września 1929 r. 


|od godz. 10 rano 


w Łodzi, przy ul. 
Cegielnianej 41 
odbędzie się sprze- 
daż z przetargu 
publicznego ru- 
chomości, należą- 
cych do Szlamy 
Freimana 
i składających się 
z mebli, 
oszactowanych na 
sumę Zł. 600— 


Łódź, dn. 6.9.29 
Komornik 
Ix Wasowski 


Do skt. 
Nr. 2420 | 28 r, 


Komornik VI re- 
wiru Sądu Grodz- 
kiego w Łodzi, 
Leon Wasowski 
zamieszkały w 
Łodzi przy ul. 
Wólczańskiej 10, 
ną zasadzie art. 
1030 U.P.C. ogła- 
sza, że w dniu 30 
września 1929 r, 
od godz. 10 rano 
w Łodzi, przy ul. 
Piotrkowskiej 46, 
odbędzie się sprze- 
daż z przetargu 
publicznego rucho 
mości, aa: eżących 


Domu A 
Józefa Kowalew- 
skiego, 

i składających się 
z mebli, kasy i 
maszyny do pisa- 


nia, 
oszacowanych na 
sumę Zł. 1900.— 
Łódź, dn. 6.9.29 
Komornik 
L. Wasowski 


jersi 


A ZĘBÓW 


(KINYO 


Telefon 31-86, 


POWRÓCIŁ. 


Do akt. 
Nr. 2419-1929 r. 


Ogłoszenie. 


Komornik VI re- 
wiru Sądu Grodz- 
kiego w Łodzi, 
Leon Wasowski, 
zamieszkały w Ło- 
dzi, przy ul. Wól- 
czańskiej 10, na 
zasadzie art. 1030 
U. P. C. ogłasza, 
ża w dniu 30-go 
września 1929 r. 
od godz. 10 rano 
w Łodzi, przy ul. 
Piotrkowskiej 24, 
odbędzie się sprze- 
dąż z przetargu 
publicznego ru- 
chomości, należą: 
cych do 
Józefa Hirszberga 
i składających się 
z dwóch kas 
ogniotrwałych, 
oszacowanych na 
sumę zł. 1.400— 


Komornik 
L. Wasowski 


Dramat wielkich 


chard, Mary 


Początek seansó 
godz. 18,45 i 21, 


dziele o 


Do akt. 
Nr. 2421 | 1929 r. 


Ogłoszenie. 


Komornik VI re- 
wiru Sądu Grodz- 
kiego w Łodzi, 
Leon  Wąsowski, 
zam. w Łodzi przy 
ul. Wólczańskiej 
10, na zasadzie art. 
1030 U.P.C. ogła- 
sza, że w dniu 30 
września 1929 r. 
od godz. 10 rano 
w Łodzi, przy ul. 
Narutowicza 6 
odbędzie się sprze- 
daż z przetargu 
publicznego rucho 
mości, należących 

do firmy 

„Landsberger, Si- 
ttenfeld i Redel“ 
i składających się 
z urządzenia po- 
koju sypialnego 
OBzacowanego na 
sumą zł. 1100— 
Łódz, d. 6.9.29 r' 

Komornik: 

L. Wąsowski. 


ia dogodnych 
warunkach | 


Wielki wybór 
łóżek metalo- 
wych, wózków 
dziecinnych kra- 
jowych i zagra- 
nicznych. Matera- 
ce wyściełane, 
druciane oraz ma- 
terace sprężynowe 
higjeniczne „Pat- 
cut“ do meblo- 
wych łóżek podług 

miary. 
Nabyć można w 
Fabrycznym 
składzie 


„DOBROPOL" 


Piotrkowska 73 
wpodwórzu 
te . 58-61, 


Łódź, dn.8.9.29 


Wieje air swiata 


Wodny Rynek (róg RE 
Od 3. IX. do 9.1X1929 r. 


Miłość i lzy 
SZOPENA 


człowielka 
W rolach głównych: Pierre Bian- 


Laugier I Zofja Zajączkowska. 
rr- RAA CA TIE AE EO MEZA MZ 


niedziele 16.45, 18.45 i 21. 
Początek seansów dla młodzieży 
o g 15-ej i 17,—, w soboty inie- 


=, =— WHICH Łozina « 


HYGJENICZNEGO WYPIEKU 


POLECA CUKIERNIA 


Z. GOMOLINSHKHIEGO 


PRZEJAZD 1. 


TEL. 9-87. 


"PROSZEK PD BOLU'GŁOWY DLA DOROSŁYCH w” 


KPA 


2) USUWA NAJSLNE 2 


uczuć i wielkiego 


w dla dorosłych o 
w soboty i w 


15 i 15-ej. 


Dr. D. Kac 


Cegielniana 40 
powrócił 


Do skt. 
Nr. 2355 | 29 r. 


Ogłoszenie. 


Komornik VI re- 
wiru Sądu Grodz= 
kiego w Łodzi, 
Leon Wągsowski, 

zamieszkały w 
Łodzi, przy ul 
Wólczańskiej 10 
na zasadzie art, 
1030 U. P. C. o- 
głasza, że w dniu 
26 września 1929 r. 
od godz. 10 rano 
w Łodzi, przy ul 
Południowej 41 
odbędziesię sprze- 
daż z przetargu 
publicznego ru- 
chomości, należą- 

cych do 
firmy. nå. Hersz- 
man i A. Brysz* 
i składających się 

z desek, 
oszacowanych na 
sumę Zł 460,— 


Łódź, dn. 6.9.29 


Komornik 
L. Wąsowski 
PMEETTEUSESEGR 


Do akt. 
Nr. 1524 | 1929 r. 


Ogłoszenie. 


Komornik Sądu 
Grodzkiego w Ło- 
dzi, II rewiru 
Br. Pingielski, 
zamieszk. w Łodzi, 
przy ul. Południo- 
wej 20, na za- 
sadzie art. 1030 
U. P. C. ogłasza, 
że wdn, 10 wrześ- 
nia 1929 r. od 
godz. 10 rano w 
Łodzi, przy ul. 
Sienkiewicza 113 
odbędzie się sprze 
daż przez licytację 
ruchomości, nale- 
żących do 
Firmy „A. Kohn i 
Szypper* 

i składających się 
z przędzy, 
oszacowanej na 

sumę Zł. 600,— 


Łódź, 31.8. 1929 r. 


Komornik 
Br. Pingielski 


STRZ RAM MANAOGA 
AP.KOWALSKI waRSZAWA. 


3 SAMOCHODY 


do sprzedania 
w dobrym stanie po cenach przy- 
stępnyc następujących marek 
światowych: „FIAT“ 6-0 osobo- 
wy kryty, „OPEL“ 4-0 osobowy 
torpedo. „WAF* 4-0 osobowy 
torpedo I jeden zegar takso- 
metr marki „ARGO”. 
Wiadomość: Łódź, ul. Aleksan- 
drowska 129, garaże. 294—1 


STENOGRAFJI niemiec 
wyucza systemem uproszczonym 
HENRYK BERMAN 
ul. Przejazd Nr. 19. Tel. 
(Kilińskiego 93) 


Informacje i zapisy codz. od 10—11 
143—3 


i od 6—8 wiecz. 


Dr. med. 


ST. PRAPORT 


Gdańska 77a, tel. 8-95. 


GINEKOLOG— UROLOG 
CHOROBY KOBIECE 

i DRÓG MOCZOWYCH 

Przyjmuje od 3—7;pp. 


D OM 


ładny, murowany, nowy, z wy” 

godami i gospodarczemi budvn- 

kami, w dobrym punkcie tanio 

do sprzedania. Pośrednicy wy- 

kluczeni. Gdzie — wskaże gos- 

podarz domu, Przejazdnr. 91, 
tel. 81-01. 


Dr. med. 


M. Bergson 


CHOROBY KOBIECE 


powrócił 
Narufowicza 6. Tel. 10-26. 
Od 6—7. 


Dr. med. 


P. MARKOWICLOWA 


chor. skórne, włosów | weneryczne 


Aleja 1-g0 Maja 37 


telefon 66-35 


powróciła 


przyjmuje od 3—9 po poł. 
Gabinet Kosmet. Lekarskiej 


niemieckiej 


Wzywa się 


wszystkich wierzycieli firmy 


„b. SALBERG wWarszawie, 


ul. Gęsia Nr. 6 


o przybycie na zebranie do lokalu Krajowego Związku 
Przemysłu Włókienniczego przy ul, Moniuszki nr. 5, 


w poniedziałek, dnia 9 września r. b. 
o godz. 6-ej po poł. 
w sprawie podania firmy o uzyskanie nadzoru sądowego. 


LENDA haiak eak 


| P i 


; pensjonat „Elbinger* w Łasku 
Și podaje do wiadomości, że przyjmuje gości. na święta No 
j woroczne, Sądny Dzień i Kuczki. 


Obsługa uprzejma, Kuchnia bardzo smaczna. 
Modły odbywać się będą w lesie, 
UWAGA: Pościel należy przywieść ze sobą. 


Znany pierwszorzędny 


| ĄÅ— vmwez zzeKZ 


Z prawami gimnazjów państwowych BRERIKSSNEKY, 


Gimnazium Żeńskie Wiedza“ 
Wschodnia 62, tel. 75-38. 


Zapisy uczenic nowowstępujących do wszystkich klas trwają. 
Sekretarjat czynny codziennie od 10—1 i od 5—7. 
Egzaminy systemem lekcyjnym. 
Dyrektor (—) B. JUDELEWICZ. 


119 


Z pełnemi prawami mę aaia (Kategorja © 
GIMNAZJUM” ZEŃSKIE 


MARJI KOCHSTEINOWE. 


w Łodzi, Wólczańska 23, tel. 14-27. 
Zapisy uczenic w godzinach biurowych. 


pz M LI 
Przy gimnazjum „MOM DZIECIĘCY” NoNtTESsoR. 


- e | a A MEW A 


p ck 


Em Gimnazjum żeńskie T% 
Ev. Jaszuńskiej-Zeligmanowej | 


POŁUDNIOWA 18, TEL. 68-82. 


Zapisy RCA uczenie codziennie 
od godz. 11—1 I od 5—7 za p. 
5 Przy 


emnarium „DOM Milusińskich" o: Montessori f 
Dyrekcja Państwowej Szkoly Włókienniczej 


w Łodzi, Żeromskiego 115, 


podaje do wiadomości, że zapis kandydatów na kursy wieczorc 
wə przędzalnictwa, tkactwa, dziewiarstwa i farbiarstwa kończy 
się dn. 13 września r. b. Egzamin piśmienny z języka polskiego 
i matematyki odbędzie się w poniedziałek dn. 16 września r. b. 
punktualnie o godz. 7-ej wieczorem. Początek wykładów w 


czwartek, dn. 19 września r. b. o. g. 7-ej wieczorem, 4901-3 
+00 +41 
Ostrzeżenie. Doktór 


Ostrzega się przed kupnem 
maszyny , do pisania mały „Un- 
derwood , skradzionej d. 5 bm. 


WOŁKOWYSKI 


CEGIELNIANA 25, TEL. 26-87 


w kinie „Czary“. Sz. Złodzieja ph 

prosimy o zwrot za wynagro- powrócili. 

dzeniem, | 3 Specjalista chorób skórnych 
Dyskrecja zapewniona. i wenerycznych 


LECZENIE SWIATŁEM 
(lampą kwarcową) 
Badanie krwi i wydzielin. 


Przyjmuje od 8—2 i od 5—9. 
w niedziele i świąta od 9—1. 


Dla pań od 5 do 6 po pol 
oddzielna poczekalnia. 


DR. MED. 


H. Gutsztadt 


AKUSZER - GINEKOLOG 
powrócił 


ZACHODNIA 62, (Cegielnians 23) 
Telefon 29-52 
przyjmajs od 9-10 I od 5-7 pn pał 


SAMOTNA | sskarz-Dentysta 


KOBIETA f LEW.. 


w średnim wieku, 

z dobremi świa- 
Cegielniana 36, 
Telefon 37-44. 


dectwami, która 
powrócił. 


Gabinet GIMNASTYKI LECZNICZEJ 
i fizykalnej ferapji 


od. Cocylji TOKSZAŃNKIE 


Gimnastyka lecznicza. oddechowa, 
lampa kwarcowa, diathermia, kąpiele 
świetlne. 


101 PIOTRKOWSKA 10* 
TEL. 30-76. Autom. 210-76. 


gotuje i ogólne 

gospodarstwa ro- 

zumie, może się 
zgłosić. 


ZIELONA nr. 27 


12 ' 


Tajemnica porostu wło- 
sów zbadana naukowo. 


Około 100.000 włosów znaj- 
duje się na skórze głowy. We- 
dług prawa natury winny one 
rosnąć aż do końca naszego ży- 
cia codziennie, co godzina z ro- 
ku na rok. Olbrzymiej energji 
potrzeba, ażeby ten dziw natu- 
ry mógł się odbywać. 

Włosy, ta najwspanialsza o- 
zdoba głowy ludzkiej, są wysta 
wione na wiele niebezpie- 
czeństw, które polegają na tem, 
iż skóra głowy jest zbyt skom- 
plikowanym organem, ażeby 
mogła być odpowiednio pielę- 
gnowana przy pomocy środków 
kosmetycznych, będących ogól- 
nie w użyciu, 


Czasami mamy do czynienia 
ze zbyt silnem łuszczeniem się 
skóry (łupież), czasami znów 
można zaobserwować zbyt silne 
wydzielanie się tłuszczu  (po- 
większenie gruczołów _ łojo- 
wych). Należy też uwzględnić 
tę okoliczność, że na włosach 
osiada wiele kurzu. Wszystko 
to razem tworzy na skórze gło- 
wy warstwę, którą łatwo zdra- 
pać można. Następuje pewien 
rodzaj podraźnienia, z czem za 
wsze jest związany stan zapal- 
ny, co bezwzględnie pociąga za 
sobą zanik porostu włosów. Sto 
sowanie w tych wypadkach 
środków takich, jak perfumowa 
ny spirytus, gruntowne mycie 
głowy przy pomocy mydeł i t. 
p. jest poprostu przestępstwem 


TIR. — GŁUB TOrAŃNN= — xosu. 


w stosunku do naszych włosów. 


Że w tym kierunku bardzo wie- |a praktyka 


le się grzeszy, nie trzeba specjal 
nie dowodzić, za dowód mogą 
służyć całe rzesze ludzi zmar- 
twionych wypadaniem włosów, 
względnie ludzi, którym włosy 
już powypadały. 


Po sprawdzeniu przez profe- 
sorów uniwersytetu interesują- 
cych doświadczeń, wykonywa- 
nych w dziedzinie porostu i ko 
smetyki włosów, zostało stwier 
dzonem z całą pewnością, że 
słosowanie „Silvikrinkuracji 
włosów w kompłecie* w bardzo 
krótkim czasie powstrzymuje 
wypadanie włosów, a nawet już 
wyłysiałe miejsca, pod wpły- 
wem tej kuracji, z powrotem 
pokrywają się włosem. 


Taksamo lekarze stwierd:ćli, 
wielokrotnie po- 
twierdziła fakt, że mycie głowy 
przy pomocy „Silvikrin Sham- 
poonu“ i codzienne pielęgnowa- 
nie włosów „Silvikrin - Flui- 
dem“ zapewnia zachowanie ta- 
kowych aż do późnej starości. 


Panów lekarzy, którzy „Sil- 
vikrinu* dotąd jeszcze nie wy- 
próbowali, prosimy, ażeby za- 
żądali od nas bezpłatnie na- 
szych preparatów: 


Głównem dążeniem szanow- 
nego czytelnika jest oczywiście 
usunięcie łupieżu, wypadania 
włosów į nadmiernego wydziela 
nia się tłuszczu, a także. odzy- 
skanie utraconego już uwłosie- 
nia. Jest bezwarunkowo ko- 


TYŁ. 


—— 


niecznem, abyście przedewszyst 
kiem szczegółowo zostali poin- 
formowani o problemacie poro 
stu włosów. Przesyłamy zatem 
na żądanie zupełnie bezpłatnie 
i franko: 1) książeczkę „Wypa- 
danie i regeneracja włosów“, 2) 
najnowsze wiadomości z Polski 
— tak samo z kół lekarskich o 
osiągniętych dodatnich wyni- 
kach stosowania  „Silvikrinu*, 
3) Plan kuracji „Silvikrinowej”, 
zredagowany przez profesora 
dr. med. Lipliawskiego, 4) Prób 
kę „Silvikrin - Shampoonu'. 


W tym celu prosimy o nade: 
słanie dokładnego adresu da 
Silvikrin Vertrieb, Gdańsk 
846, Bótschergasse 23-27, 


Dr. B. LOEVY 


. POWRÓCIŁ 
Traugutta 5. TEL 5-71. 


Przyjmuje od 9.30—10.30 i 5—6, 


WENEROLOGICINA 


Lekarzy-specjalistów 
Zawadzka 1 


czynna od 8 rano do 9 wiecz. 
11—12 ) przyjmuję 
2— 3 ) kobieta—lekarz 
w niedzielęiświęta od 9—2 pp, 


leczenie chorób 
wenerycznych i skórnych 


Badanie krwi i wydzielin na 
syfilis i tryper. 
Konsultacje z neurologlem 
i urologlem 
Gabinet Swiatło-leczniczy 
Kosmetyka lekarska 
Oddsxielna poczekalnia dla Kobiet 


PORADA 3 Zł 
Dr. med. 


H. LUBICZ 


Cegielniana 43. Tel. 41-32 


Specjalista chorób skórnych, 
wenerycznych I moczopłclowych 
Leczenie lampą kwarcową 
(wypadanie włosów) 


powrócił. 


Przyjmuje od g 8 do 10 rano 
i od 5—8 wiec. 
Oddzielna poczekalnia dla pań. 


LECZNICA 


lekarzy specjalistów 
przy Górnym Rynku 
Piotrkowska 294, tel. 22-89 


(przy przystanku tramw. pabjanickich 
zynna od 10-ej rano do 7-ej wiecz. 
w niedziele i święta do 2-ej R poł 
Wszystkie specjalności i denty- 
styka. Kąpiele świetlne, lampa 
kwarcowa, elektryzacja, Roentgen, 
szczepienia, analizy (moczu, kału, 
krwi, plwocin, wydzielin itd.) Ope- 
racje, opatrunki. 

Wizyty na miasto. Porada 4 zł. 
Porada dentystyczna oraz wene- 
rologiczna dla chorób skórnych 
i wenerycznych 
3 ZŁOTE. 


D. KELMAN 


specjalista chorób uszu, nosa, gardła 
i krtani 
POWRÓCIŁ 


Piotrkowska 68, tel. 12-20 
Przyjmuje od 10 do 12 i od 5—7 


Dr. med. 


M WARHAFI 


Choroby: wewnętrzne 
Gdańska 23, telefon 73-45 | 


powrócił 


Rozkład jazdy spoczął w koszu 
gdy pojawił sie a 


samochód 


Ceny: 


ssrbsst 


Chevrolet, jak zresztą każdy inny samo: 
chód wytwórni General Motors, jest do 
nabycia na dogodnych warunkach płat- 
ności według systemu G. M. A.C. 


Phaeton . . +5... Zł 10.65— 
Phacton-obicia skórzane . +» » » . ZŁ 


Rozkosze podróży się rozpoczęły 2 
chwilą kupna samochodu. Tylko 
własna fantazja dyktuje nam, kiedy wy- 
jechać, gdzie się zatrzymać i co zobaczyć. 
Czekanie po 
wagonie należą do przeszłości. Chevrolet 
uwolnił nas od kolei. 


Szybko jak express, wygodnie jak pull- 


stacjach, brak miejsca w 


man, niesie nas Chevrolet tam, gdzie 
chcemy. Rozsiane po całej Polsce i za- 
granicą stacje obsługi Chevroleta zapew- 


10.9$0.== 
Roadster s.. ««««.s«eve*> 11.950. 
Sedan O OPETYYZO CYT WW? 13.650. 
Coupe.. « «+ ++%900803>: 14,$00,= 
Sport Cabriolet . « « « «+03: : 15.470, 
Landau Sedan . . . ++. +++». . ZŁ 16.g00— 


loko Fabryka Warszawa 


Gdańsku. 


niają nam podróż bez troski, a oszczędne 
zużycie benzyny i smarów pozwala na 
częste podróże bez większych kosztów 
Wyrób General Motors. 


Upoważnione zastępstwa na całem te- 
rytorjum Polski i w Wolnem Mieście 


CHEVROLETÓ6 


General Motors w Polsce, Warszawa 


przy ul. Zachodniej 66, 


Zapisy przyjmuje sekretarjat 


Kursy Gimnastyki, Rytmiki I Plastyki 


l. Mrtszówny i M. Mpernówny 


Komplety dla pań, panów i dzieci. 
Dla pań pracujących komplety wieczorowe. 
Rozpoczęcie roku szkolnego 16 września. 


dn. 9.-IX. codziennie od g. 5—8. Tel. 68-55 


tel, 68-55. 


naturalny 


Kidai od na miejscu, 


Ló 


Piotrkowska 116 


oraz restauracji i t. p. 


Szybka dostawa 


Ceny niskie. 
Sprzedaż również od najmniejszej ilości 


Przy abonamencie miesięcznym rabat. 


Piotrkowska 116. 


Lodownia Centralna 


dostarcza każdą ilość lodu 
dla mieszkań prywatnych 


Dr. med. 


WELLER 


Choroby skórne | weneryczne 


UL. NAWROT 2 
TELEFON 79-89 


powrócił. 
Przyjmuje do 10 r. i od 4—8 wiecz 
w niedzielę od 11 —2 po połudnfg 
Dla pań spec. od godz. 4—5 
po pol. dla niezamożnych 


CENY LECZNIC. 


Dr. Med. 


Chor. skórne | wzneryczna 
LECZENIA lampa kwarcowa 


Moniuszki 5. Tel. 70-50 


Przyjmuje od 11—1 i od 5—8. 
Panie od 5—6. > 


Dyłoszenia drobne $ 


W CIĄGU 
miesiąca i pod gwarancją wykla: 
czającą absolutnie wszelkie ryzy- 
ko wyucza praktycznie na Simo- 
dzielnego buchaltera, rzeczozn. 7 
wyższem wykształceniem i kon- 
trol. syndyk. przemysł. Kończą- 
cym świadectwa. Informacje: 7—9 
wieczór. Piotrkowska 188 I p. 
5289—82 


„HYGIENIA* 
Łódź, Andrzeja 1. Tel. 5-47. Przyj- 
muje wszelkie roboty, wchodzące 
w zakres czyszczenia szyb, frote- 
rowania, cyklinowania i drutowa- 
nia posadzek. Sprzątanie biur i 
mieszkań, 5281—10 

ANGIELSKIEGO 
konwersacji i literatury udzielam. 
Korespondencje i tłomaczenia w. 
angielskim, niemieckim, francu» 
skim, polskim i rosyjskim, zała- 
twiam. Markowicz, Cegielniana 66 

SZKOŁA 

baletu przyjmuje zapisy pań, pā- 
nów oraz dzieci codziennie oprócz 
świąt od godz. 6 do 7 wiecz. Skwe 
rowa 18 m. 7. J. Taurydzki. 


MANICURZYSTKA 
i masarzystka R, Złotnicka powró: 
ciła. Piotrkowska 88, IU brama. 
5345—8 


SZARPARNIA 
w dobrym stanie od zaraz do 
sprzedania. Oferty do redakcji pod 
„Szarparnia', 5183—3 


SZOFER 
poszukuje posady na auto prywat- 
ne lub ciężarowe na miejscu lub 
na prowinoji Piotrkowska 180 m 
12. 


Prenumerata 


miesięczna „Głosu Porannego“ ze wszystkiemi dodatkami wynosi 
w Łodzi zł 5,60, za odnoszenie — 40 grosry r przesyłką pocztową 


w kraju — zł. 6.50; zagranicą — uł. 10— 


Redaktor; Jan Urbach. 


Wydawca: „Prasa“, Wydawnicza Spółka z ogr. odn. 


Ogłoszenia za wiersz milimetrowy I-szpaltowy: 1 strona i w tekście 40 gr., strona 5 szpalt — 
Nekrologi 30 gr. str. 5 szpalt. Nadesłane po tekście 30 gr. str. 5 szpalt, — Zwyczajne 10 gr. 
str. 10 szpalt. Drobne 12 gr. od wyrazu; najmniejsze 1.20 zł. Poszukiwanie pracy 10 gr. — 
Ogłoszenia zaręczynowe i zaślubinowe 10 zł. Ogłoszenia zamiejscowe obliczane są o 50 pr, 


firm zagranicznych o 100 proc, za zastrzeżone miejscowe dopłata. 


W drukarni własnej Piotrkowska 101, 


